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Plenarne posiedzenie Sejmu
Uchwalenie noweli eto ustawy akademickie?

W ARSZAW A, 10. fi. Na wczoraj­
szym plenarnym posiedzeniu Sejm za 
latwił cały szereg poprawek senackich 
da uchwalony poprzednio przez Sejm 
przeważnie jeszcze (.odcz.no poprzed­
niej sesji parlam entarnej projektów 
ustaw. Następnie Sejm przeszedł do 
zmian, wprowadzonych pizez Senat do 
ustawy o Funduszu K ultury Na lodo­
wej Józefa Piłsudskiego Tutaj wy­
wiązała się dłuższa dyskusja nad tym, 
czy Fundusz K ultury Narodowej ma 
sluzyć popieraniu jedynie kultury mt- 
'rodowo - polskiej — czy też ma rów­
nież uwzględniać potrzeby innych na­
rodowości, wchodzących w skład pań­
stwa polskiego- W tym drugim sensie 
uzupełnił projekt rządowy ustawy 
Sejm na poprzedniej sesji parlamen­
tarnej jeszcze. Senat natomiast _ną o- 
statnim  posiedź, skreślił uzup. Sejmu 
ograniczające działalność r . Iv. N. Jo 
zcia Piłsudskiego jedynie do kultury 
czysto polskiej. Referentka ustawy w 
Sejmie p. Pełczyńska wyraziła opinię 
ii Polska jest bastionem kultury za­
chodniej, o który rozbijają się fale. 
płynące ze Wschodu. Budowaliśmy na 
szą kulturę na zasadzie harmonijnego 
zespolenia naszej kultury z cienienia 
mi kultury innych narodowości, miesz 
kujących na ziemiach K. P. Ilekroć po 
mijaliśmy tę zasadę, ponosiliśmy klę­
ka . . ,

Wobec tego referentka jest za u
względnieniem w ustawie o F u ndu­
szu K ultury Narodowej Jozefa Pił- 
sudsikego potrzeb lmiyca narodowo 
ści, wchodzących w _skład państwa 
polskiego- Większość Sejmu wypowie 
działa jednak opinię przeciwną.

M. iii. poseł Żeligowski wypowie­
dział się za uwzględnieniem potrzeb 
innych narodowościl słowiańskich w 
Polsce z równoczesnym odgrodzeniem 
się od narodowości żydowskiej.

W głosowaniu Sejm przyjął wszy st 
kie poprawki Senatu do ustawy o 
Funduszu K ultury Narodowej Jozefa 
Piłsudskiego, a więc również popraw­
kę skreślającą artykuł, mówiący o 
względnieniu potrzeb kulturalny ca 
innych narodowości niepolskich wctio 
dzących w skład Rzeczypospolitej.

Najobszerniejszą dyskusję na wczo 
rajszym posiedzeniu plenarnym wy­
wołała sprawa noweli do ustawy o 
szkołach akademickich. P ie jek t nowe­
li referował poseł Gro'-Miery niski, któ 
ry  stwierdził konieczność uchwalema 
noweli, gdyż po czteroletnim irwanui 
u slavey o szkołach akactcmickicn n.e 
można powiedzieć, żeby zdała ona eg 
za min życiowy.

Mówca podkreślił, że główna zmia 
na, jaką wprowadza nowela w porów 
naniu z obowiązującą ustawą akade­
micką — to sprawa tworzenia i zwija

nia wydziałów na uniwersytetach, cc 
według noweli będzie się mogło odbyć 
jedynie na drodze ustawodawczej, a 
nie przez rozporządzenie rady mini­
strów — jak dotychczas.

Druga ważna zmiana, to sprawa 
zwijania katedr profesorskich na  wyż 
szych uczelniach, które zwijane bęcfą

mogły być tylko na wniosek rady wy 
działowej.

Jako dalszy etap w kierunku poprą 
wy na uniwersytetach proponuje re­
ferent zmianę rozporządzenia o stówa 
rzyszeniach akademickich, a szczegól­
nie. ordynacji wyborczej do tych sto­
warzyszeń, zmianę przepisów o fun-
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JOZEF PŁAZAK
CZŁONEK ZARZĄDU KUNA O PIŁK I RODZICIELSKIEJ  
PRZY GIMNAZJUM W ,  R E P L lN S K IE J  W BĘDZINIE.

Cześć ofiarnemu w pracy Człon c :wi Koła składa

Zarząd K. 0. R i Dyrekcja Szkoły

duszu opłat studenckich oraz zmianę 
przepisów o udzielania pomocy stu­
dentom

W dyskusji głos zabrał minister 
prof. Śwk 1 mławski, który stwierdzi! 
na wstęp e, że po śmierci M arszaUa 
Piłsudskiego nastąpiło głębokie ideo 
’logiczne zmaganie się z srbą całego 
społeczeństwa

Najważniejszym obecnym zada­
niem jesr. zjednoczenie i konsolidacja 
społeczeństwa. Jednym z element ów 
konsolidaij' jest proponowana nowela 
do ustaw \ akademickiej.

Na zakończenie Min. Oświaty wy, 
raża opinię, że okres całkowitego usj o 
kojenia młodzieży jest bliski, m ieja’y 
w a podjęta przez Pana M arsza'!:/ 
Śmigłego Rydza doprowadzi do p ż ą  
danych w-mików.

Po przemówieniu m inistra Święto 
sławskiego wywiązała się gorąca dy 
skusja, w której przede wszystkim 
poddano few tyce reformę szkolną by 
lego min. J . Jędrzejewicza.

Po dyskusji sejm pr/y ją l nowelę 
do ustawy akademickiej w brzmi -nia 
przedłożonym przez Rząd.

Zeznania świadków dowodowych
KRAKÓW , 16. 6. W  trzecim dnia 

procesu przeciwko Doboszyńukmmu 
geznawaU świadkowie dowodowi. Ja  
ko pierwszy zeznawał komisarz K r'li 
kiewicz, który brał udział w akcji po 
ścigowoj Zeznaje on, że gdy zoRżuł 
się do lisu  porębiańskiego, słyszał 
strzały. Gdy ujrzał grupę cy w ew , 
rozwinął iyraiierę. Gdy zbliżył s'ę 
polanki, ( osypały się od strony d 'wer 
santów strzały, na co poRcja odpowie 
działa strzałami. P rzy lym złapano 
dwóch a j wersantów, W ątora i 'v ht- 
złę. W ątu- oświadczył, że rewolwer 
dostał o,! Doboszyńskiego. Od . >rn

w proces ie  D oPoszyńskiego
jestPolaka dowiedział się, że ranny 

Józef Pałka.
Twierdzi stanowczo, że pierwsze 

strzały padły z oddziału Dobosj li­
ski ego.

Następnie zeznawał kom. J- zef 
Kuziel, który opisuje przebieg i.edz 
twa. S tn  szcza zeznania przęsłach i 
nych, z których wTynikało, ze D b >- 
szyński przeszkadzał wydalaniu się 
z oddziału jednostek niepewnych 2e 
Doboszyńsk, w lesie w Porębie s :rzo 
lał, a tak ie  oni na jego rozkaz.

Kom K nziel twierdzi stanowcz ą 
że w czasie przesłuchania nie było

Dochodzenia dyscyplinarne
prze iwko burmist rzowi Karczewskiemu

K ATOW ICE, IG. C. Wojewoda ślą 
ski dr. Michał Grażyński wdrożył po 
stępowanie dyscyplinarne przeciwko 
burmistrzowi m. Mysłowic i posłowi 
na sejm śląski dr. Tadeuszowi K ar­
czewskiemu. Przyczyną tego kroku 
był fakt, iż przeciwko posłowi dr. Kar 
ezewskiemu toczą się dochodzenia pro 
kuratorskie w7 związku z głośną aferą 
nadużyć na Centralnej Targowicy w 
Mysłowicach,, która to spraw a będzie
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Zamach na Stalina
Sensacyśne pogłoski  dementuje Moskwa
W ARSZAW A, 16. 6. Rozeszły się 

pogłoski, że w Moskwie dokonano za 
machu na Stalina. Zamachowcem miał 
być marszałek Bi u ech er. który swym 
udziałem w trybunale sądzącym T a 
chaezewskiego pozyskał sobie całkowi 
ie zaufanie czerwonego dyktatora- To 
też wpuszczono go do gabinetu, w któ

iym pracował Stalin. Dyk ator Sowie 
tuw miał udzielić Blueeiierowi audicu 
cji Po krótkiej wymianie zdań Blue- 
cher wyciągnął rewolwer i zastrzelił 
Stalina.

Pogłoski te nie zostały dotąd po­
twierdzone. Oficjalne koła moskiew 
side zaprzeczają im stanowczo-

w niedługim czasie przedmiotem pro­
cesu przed Sądem Okręgowym w Ka­
towicach.

W dalszych konsekwencjach mar­
szałek sejmu śląskiego Karol Grzesik 
otrzymał od posła dr. Karczowskiego 
list,"w którym ten ostatni zawiadamia 
pana marszałka o wdrożeniu postępo 
wania dyscyplinarnego i prosi o nio- 
korzystanie w odniesieniu do niego z 
nrzepisu art. 42 ust 2 Konstytucji, 
który mówi o zawieszeniu postępowa­
nia karnego- administracyjnego i dy 
scyplinarnego, wszczętego przeciw po 
słowi przed lub po uzyskaniu manda­
tu — Jo czasu wygaśnięcia mandatu. 
W ten sposób poseł Karcza wek i rezyg 
r.uje z przywileju nietykalności poseł 
sldej, oddając się do dyspozycji sądu

W związku z dochodzeniami sądo­
wymi liczyć się należy z możliwością 
i poseł Karczowski zostanie rów niw 

zawieszony w czynnościach burm i­
strza m. Mysłowic.

żadnego wyr, uszania.
Tenże świadek na pyianie proku­

ratora twierdzi, że po zlikwidowaniu 
akcji komunistycznej w Libertowm w 
r 1934 większego nasilenia komuristy 
cznego w terenie nie było.

Jako następny zeznaje poster n ko 
wy Orlicki, który krytycznego dnia 
pełnił iluż hę w Myślenicach, j j ln a k  
na posterunku me był. Według zez - ań 
tego świadna, w Myślenicach d jz u r)  
wano do godziny 23, gdyz urząd poez 
towy c z y n y  był tylko do godzi ry  2 i 
Po godzinie 23 spał na posterunku je 
den z policjantów.

Krytycznej nocy świadka oburzil 
po napad Ge posterunkowy Małecka

Obr. Gtypulkowski: Pan zeznał, że 
po godz. 23 nie było na post e run k - dy 
żuru. Nikt nie pełnił wówczas służ1 v ? 
Przewodni1*; ący: Uchylam to py 'an ie

Z dals/ych zeznań śwuadka Obie 
kiego wynika, że w komendzie p<-\vi& 
towej w Myślenicach nikt me pdm ł 
nocy kr*.-yrznej służby.

Z kolej zeznaje przodownik Kamk 
b. komendant posterunku policji w 
Myślenicach. Został on pierwszy *ui 
wiadomiony przez post. Małeckie;.:'1 o 
napadzie na Myślenice.

Słyszał, że tam debatowano o yin, 
kto mógł dokonać napadu.

Świadek brał udział w poscigr w 
oddzjale przodownika Poiaka.

Bral również udział w potyczce 
pod Porębą, którą dokładnie opi. u je, 
stwierdzając, że pierwsi zaczęli s ir/e  
lać członkowie oddziału Doboszyń- 
skiego.

Prewodniczący zwalnia świadku i 
rozprawę odiacza do godziny 1 <. T

D zisirjr7a rozprawa trw ała d i póz
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Na szpaltach pism
N IEPO K Ó J W E FR A N C JI

W  związku z rozstrzelaniem Tu- 
chaczewskiego i tow. „K urier Poran­
ny44 zamieszcza interesującą korespon 
fdencję z Paryża:

O lb rzy m ia  w iększość p ism  fran cu sk ich  
sk w ap liw ie  p o słu g u je  sit; a r ty k u ła m i p ra  
?y a n g ie lsk ie j, by w y ciąg n ąć  z nich trzy  
zasadnicze w n iosk i n as tę p u ją c e : 1) że w 
chw ili obecnej a n i je d en  z bolszewików, 
k tó ry  bezpośrednio  po śm ierci L en in a  n a  
leżał do C e n tra ln e g o  K o m ite tu  p a r t i i ,  n jo  
uszed ł ro zs trze lan iu , w iez ien ia lub  zesia 
r .ia  5?) że,. je ś li w ierzyć o fic ja ln y m  kom u 
n id a io m  m oskiew skim , k o ru p c ja  ca łego  
reż im u  je s t  w ielka  pon iew aż p raw ie  
w.-zyscy jego  w odzow je są^a ap rze d an i Jo  
pouii a lbo  iN cm com . 3j ze. jrżr-li u rzędo­
wa in te rp re ta c ja  w ydarzeń  jc ° t  k łam liw a  
w ów czas M oskw a s ta je  się  te re n :rn  w a lk  
o w ładze poszczególnych g ru p , k tó ry m  ko 
n iec  położyć może ju ż  ty lko  ca łkow ite  wy 
trże n ie n ie  je d n e j g ru p y  p rzez d ru g ą . Ale 
kiccty i k to  zw iycięży? 11 'y ian ie doniosłe 
a le  tru d n e  do odpow iedzenia N iepokój 
t i a n c j i  je s t  zrozum iały , bo słuszny .
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Z KRAJU
Uroczystości

W NO W Y M  SĄCZU.
M e w to rek  ja k o  w trzec ią  roczn icę 

tra g ic z n e j śm ierc i B ro n is ła w a  P ie ra c k ie  
go gen. b ry g ad y  i m in is tra  s j raw  vevm . 
odby ły  sią uroczystości w Nowym  Sączu 
gdz*e spoczyw ają  jego  zw łoki. N a uroczy 
stość p rzy b y ł p re m ie r  gen. S ław o j ■ S k ład  
kow ski. ja k o  re p re z e n ta n t P . P re z y d e n ta  
B, P . P o  m szy św; i w y słu ch an iu  m a rsz a  
żałobnego  uczestn icy  u d a li s ię  pod w y bu 
dow any tuż  koło c m en ta rz a  Dom im . 
gen. B ro n is ław a  P ie rac k ieg o . Ks. b iskup  
L ifo w sk i dokonał pośw ięcenia gm achu  
w y g ła sz a ją c  przem ów ienie .

Sensacyjny zakład
NA W A R S Z A W S K IE J PLA ŻY .
Je d n a  z w arszaw sk ich  (Jazy , p row a 

dzona pod f irm ą  b rac i K ozłow skich, s ta  
ła  cti; te te n e m  tra g i — Komicznej sensa 
e.,i. N a oddziaie  kobiecym  te j p laży o p a la  
la  sję  ja k a ś  dam a, o bardzo w ysokim  
w zroście i a t le ty c z n e j budow ie. B rodę za 
s ła n ia ła  sobie chusteczką do nosa. ta k  ja k  
gdyby  bo la ły  ją  zęby. W  pew nej chw ili 
.#am ie“ n iechcąco o su n ę ła  sin chusteczka 

i ’oczom p la żu ją cy c h  obok bez u b ran ia  
kobietom  u k aza ł się cz a rn y  g ęs ty  zarost.

N a p laży  ro z leg iy  się okrzyk i .,mężczy­
zna  i w ybuch ła  zrozum  a la  p an ik a . .,Da 
m a “ w zję ła  nog i za pas i poczęła uciekać.  
P o drodze zg u b iła  b lond p eru k ę  co do re  
sz ty  zdem askow ało  a m a to ra  o g lą d an ia  Ko 
bieeych wdzięków. U c iek a jący  zdo łał do 
paść  do w ału  M iedzeszyńskiego, g dz je  o- 
czek iw a li ju ż  n a ń  tow arzysze 
. J a k  s ię  okazało, ta jem n iczą  dam ą był 
p a n  W. P .. u rzęd n ik  p ry w a tn y , k tóry  za 
łoży ł się % k o leg am i że p rze leży  ca łą  go 
dzinę n a  kob iece j p la ż y  n ierozpoznany .

Tragiczny finał
S P O R U  O M A JĄ T E K .

3J le tn i Jó z e f  Ś w ja to p e łk  — Z aw adzki, 
w łaścic iel m a ją tk ó w  Czyszów i Nadzów 
(w oj. k ie leck ie), w y d zie rżaw ił j e 47 le tn io  
m u inż. W ład y sław o w i Ju n g o w sk iem u .

O sta tn io  w łaśc ic ie l n a leg a ł, by  dzier 
żaw ca .n ie czek a jąc  te rm in u  e k s p ira e ji 
k o n tra k tu  .u su n ą ł s ję  z m a ją tk ó w . J u u  
gow ski je d n a k  trz y m a ł się  S usie  um ow y 
i n ie  chc ia ł u stąp ić , zw łaszcza że m a ją tk i 
te  o s ta tn io  rp ie rp ia ły  znacznie, w skutek  
k lę sk i powodzi, ja k a  naw jedziia  n iedaw no  
w oj. K ieleckie. W  zw iązku  z tym , s to su n  
ki m iędzy  w łaścic ie lem  ,a dzierżaw cą ule 
g ty  s iln em u  n ap rężen ia .

G dy Ju n g o w sk i w to w arz y stw ie  rząd 
cy siedz ia ł n a  po lu  w m a ją tk u  Czuszo 
w ie. podczas sianokosu , n ag ie  z jaw ił sję  
Z aw adzk i z d u beltów ką w ręku . W  pew 
nc jch w ili, g d y  rzą d ca  oddalił się. z odle 
g łosci p ó łto ra  m e tra  w y strze lił w k ie ru n  
ku  dzierżaw cy. T ra f io n y  w k la tk ę  p ie rs ło  
w ą .T ijigow skj p a d ł tru p iem .

Z aw adzk i tw ie rdz i, że w y strze lił p rz tz  
n ieostrożność, z zeznań św iadków  w y n ik a  
je d n a k  że s tr z a ł  b y ł oddany  z p rem e d y ta  
o ją  S p raw cę  za b ó js tw a  aresz to w an o  ł 
p rzew ieziono  do w ięz ien ia  w K ie lcach , §. 
p. Ju n g o w sk i o sie ro c ił żoną i  3 córk i.
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KORZUSZARZA

dnisml szczęśliwymi 
k u p u j ą c y c h L o s y

w znane] kolekturze  
EUGENIUSZA

KATOWICE, M y s ł o w i c e ,  S ie m ia n o w ic e ,  R / u n i k
Dyrekeyjna 10, Piłsudskiego 1; Bytomska 3 . Sobieskiego 3

N a zaku-.ione losy w tych dniach — padły następujące wielkie wygrane w ub. Lot r
zł. 100,000 na Nr. 174201 50.000 na Nr. YX446S zł. 2 0 . 0 0 0  na Nr. 132156

Więc i Ty  wygrać możesz kupując L OS u ,KORZUSZARZA.

Rzeczy ciekawe z szerokiego świata
OSTRZYŻYNY CYGANÓW

Bułgarskie miasteczko Turowie 
było ostatnio widownią niezwykłego 
aktu. Od dłuższego czasu mieszkańcy 
(żalili się na plagę cyganów, którzy 
i wbrew zakazowi nooują w parkach. 
I sadach a nawet w ogrodach, pcz\ Ig- 
gających do mieszkań. Parokrotne 
nawoływania nie przyniosły żadnego 
•skutku.
f Cyganie  odpowiadali zawsze z ca­
łą szczerością, że... chętnie zamienią 
nocleg pod gwiaździstym niebem z 
pobytem w domu lub schronisku miej 
skini. Rozgniewany tymi faktami bur 
jmistrz postanowił w stanowczy spn- 
Oób ukarać natrętnych cyganów.

Pewnej gorącej nocy czerwcowej 
urządził obławę, lctóra dała obfity re 
zultat. Do karceru miejskiego spro­
wadzono z górą 40 cyganów. N aza­
ju trz w godzinach popołudniowych w 
obecności wszystkich mieszkań''>w 
j idbył się sąd, po czym w y m i e r z a n i  
cyganom symboliczną karę. 4 n a jP a r 
szych cyganów, którzy uważani 'by li 

prowo Lwów całej akc j’ najazdu na

imiasto, zostało skazanych na publicz­
ne obcięcie włosów. Tłumy obywateli 
patrzyło z zainteresowaniem jak  w 
oka mgnieniu mistrzowie kunsztu nul- 
Lrierskiego usuwali bujną czuprynę 
z głów cygańskich.

Po tych demonstracyjnych os t r z y - 
żynach koczujące bandy cygańskie 
starannie unikają niegościnnego d'a 
I Uch m iasta bułgarskiego.

ORGANISTA Z KATEDRY 
NOTRE DAME 

W Paryżu zmarł w 77 roku życia 
r dynny muzyk i kompozytor Louis 
'Vierne. Zmarły zajmował od wiciu 
lat stanowisko organisty w katedrze 
iNotre Dame, gdzie był wielbiony 
f wzez liczne rzesze wiernych za swą 
jprzepiękną grę organową.

Vjerne był niewidomy, co mu wcale
me przeszkadzało w pełnieniu obo­
wiązków w chórze. Już  wczesnym 
rankiem o godz. 6 rozpoczynał ocieni- 
mały orginw ta swoją znojną służbę 
organową. Trw ała ona do ostatniego 
nabożeństwa t. j. do godziny .10 bez 
Iprzerwy. W niedzielę j święta steru-

Żydówka w towarzystwie Hitlera
Goebbels wywoła} skand i!

f W  kołach berlińskich wielkie po- 
(.ruszenie wywołał skandal, jaki w 
tych dniach miał miejsce w mieszka­
niu m inistra Fricka.

Bohaterką tego skandalu jest ak 
torka filmowa Lena Riffenstahl, któ­
rą często widywano w towarzystwie 
Hitlera i ministra propagandy Goch- 

fjbelsa.
Min. Frick urządził przyjęcie, na 

które zapiosił m. in. wspomniane iso 
by. Gdy zabawa posunęła się do pun 
ktu kulminacyjnego, Goebbels g ło śn o  
uowiedział:

T,Myślę, że już czas żebym odszedł 
gdyż nie mani zwyczaju bywać w to 

rzystwie Żydów44.
Po tych słowach zapanowała kłopo­
tliw a  cisza, w czasie której Goebbels 
fdodał:
„Tak jest. jest tu obecna Żydówka. 
Mam dowody, że prarodziee p. Rif 

fenstałdt nie byli Aryjczykami4.
Po tych słowach p. R iffenstahl >■

deszła. a F rick  odprowadził ją d o  
bramy. Przed mieszkaniem swym ak­
torka zastała samochód załadowany 
/swymi bagażami. „S. A-mann44 o- 
Tświadczył jej, że
otrzymał rozkaz uje wpuszczenia je j 
do mieszkania i zapytał, dokąd ma 

odwieźć walizki.
Przyjaciółka kanclerza kazała od­
wieźć swe bagaże do pewnego holelu 
na przedmieściu, sama zaś poszła p:e 
bhotą. Miejsce jej pobytu trzymane 
jest w tajemnicy. Mówi się, że otrzy- 

gnała zezwolenie na wyjazd zagranice 
Podczas gdy niektórzy sądzą, że 

Goebbels wywołał skandal bez wiedzy 
Hitlera, Mini twierdzą, że w  teu spo­
sób chciał on rozwiązać stosunek z 

panną RiffenstahJ.
P. Riffenstahl, która do nie dawna 
cieszyła^ się zaufaniem najwyższych 
czynników Trzeciej Rzeszy, sio ń 
czyła w ten sposób swą karierę w 
Niemezeeh.

Zamordowanie dwóch kohiat
w celach rabunkowych

i W Poznaniu w domu przy ul. Mi 
ckiewicza 29, róg ul. Słowackiego do­
konano w ub. poniedziałek morder­
stwa rab n  Ł owTego.

Ofiarą nieznanych zbrodniarzy pa 
dła gospodyni tego mieszkania, A igu 
sta W ertel i służąca Figlarzówna.

W mieszkaniu parterowem  b. v łą  
ściciela ,,Czerwonej A pteki44, Niemca 
p. Czarmkau który po wydzierżawie­
niu apteki żył z własnych funduszów, 
zatrudniał gospodynię Augustę Wer­
tel oraz służącą Ewę Figlarzównę, bę 
dącą u p. Czarnjkau od wielu łat.

W niedzielę p. Czarnikau wyjechał 
pozostawiając mieszkanie na op-ece 
gospodyni i służącej.

We wtorek 15 bm. w południe przy 
był do mieszkania instalator celem 
przeprowadzenia drobnej napraw y w 
łazience i gdy na długie pukania nikt 
nie otwierał udał się do dozorcy Kor 
cza, zw ra.ając mu na to uwagę.

Niebawem do mieszkania p. Czerni

kaua usiłował dostać się dostaw-'a 
masła niej. Poznański, który zapukał 
(kilka razy do drzwi od kuchni i gdy 
mu nie otwierano, wyszedł na ulicę 

Po kilkunastu minutach powrócił 
i zastał drzwi do kuchni otw arte t pa 
łące się w kuchni światło.

Uder.:vło go, żc wszystkie okna by 
4y szczelnie pozasłaniane, wezwał 
więc dozorcę domu i wraz z njm 
wszedł do mieszkania.

W dalszych pokojach Korcz i Po­
znański natknęli się ma zwłoki obu 
kobiet, przy czym obydwie miały roz 
płatane głowy, najprawdopodobniej 
siekierą. Zwłoki były już zimne, co 
wskazywałoby, że morderstwo dokona 
no w nocy. Szuflady w całym miesz­
kaniu były poprzewracane i ze spiżar 
ni zrabowane wszystkie zapasy.

N a miejsce wypadku przybyły wła 
dzc śledcze, które wszczęły dochodze­
nie.

wek pełnił swe mozolne obowiązki ao 
\  jodziny 1 w południe. Szczególną u- 
i wagę przykładał do ostatniej Mszy 
Świętej, celebrowanej w obecności 
tłumów osób ze świata artystycznego. 
Obecni w świątyni mistrzowie muzy­
ki i rzesze inteligencji wprost z za­
chwytem słuchały podniosłych tonów 
(Bacha, odtwarzanych z taką potęgą 
łprzez sędziwego organisię.

W tych dniach zagrał poraź o.rat- 
ni na ślubie młodego inżyniera Gon- 
rada z panną Alexandrettą, córka n a ­
czolnika urzędu pocztowego. Zaślubi­
ny te wzbudiziły ogromne zaintereso­
wanie w kolach towarzyskich. Młoda 
* ira udała się z prośbą do niedoma­
gającego już staruszka. Powstał z ło­
ża i udał się wprost do katedry. Pod 
s trony kościoła uderzył wspaniały, 
hymn »,Vni Creator41. Vierne grał 
•przepięknie, zebrani rozkoszował' się 
J znakomitą techniką i powoli opusz- 
cali nrezbiterium. W kilka chwil o j 
tym Vierne przestał grać. Znaleziouo 
go martwego opartego na klawiaturze 
^organowej.

Radosne „Veni Creator44 było estat 
nim hymnem odchodzącego do chó­
ró w  niebiańskich organisty z N-dra 
Dame.
EK SPED Y C JA  ASTRONOMICZN A
'  Od kilku miesięcy wyspę Feniksa 
na Oceanie Spokojnym  odlegią 3X)
mil morskich od Hawai i 3000 m i l
morskich od wybrzeży Australii, za­
mieszkiwała ekspedycja naukowa 
tow. geograficznego w Waszyngtonie 
[W skład ekspedycji wchodzili w y­
bitn i astronomowie i uczeni, których 
rwabiło zaćmienie słońca. W dniu 8 
czerwca nad Oceanem widoczne było 
trw ające z górą 7 minut zaćmienie 
tarczy słonecznej. Na Feniksie zacinio 
nie było bardzo dobrze widoezru' i 
(przyczyniło się do dokonania szeregu 
1 "rdzo dokładnych zdjęć i badań. Na 
j mżycie jednego ze wzgórz zorgaai- 

■ wano tymczasowe planetariom, skąd 
przeprowadzono specjalną astrono­
miczną kamerę fotograficzną, chwy­
ta ją c ą  dokładnie cały przebieg za­
ćmienia.

Niezwłocznie po zakończeniu za- 
(ćmienia do Waszyngtonu w ystarto­
wał oczekujący na wybrzeży nydro­
pi an, ktorv klisze i błony przewiózł 
do wytwórni filmowej. Zaopatrz j o  v  

w odpowiednią treść film wyświetla 
ny był nazajutrz we wszystkich ki­
nach wielkich miast. Pośpiech ten 
miał na celu oprócz zaspokojenia po­
trzeb sensacji wTzbudzić i pogłębić za 
interesowanie astronomią i zjawiska 
mi n a u

Wyrok śmierci
na zabóicę ś. p Kędziory
Sąd Okręgowy w Brześciu, po ca­

łodziennej rozprawie przeciwko o- 
skarżonemu o zabójstwo posterunku- 
wego służby śledczej Stefana. K  jdzio 
ry — 18 letniemu Welwelowi Szczer­
bowskiemu, wydał wyrok skazujący 
go na karę śmierci, pozbawienie praw 
obywatelskich, zasądzenie na rzecz po 
(wódki cywilnej wdowy Kędziorowej 
1 złoty.

W uzasadnieniu wyroku sąd sta • 
nął na stanowisku, iż morderstw.) do 
konane zostało bez uniesienia i że o 
skarżony jest normalnie rozwiniętym 
człowiekiem. Obrona oskarżonego za­
powiedziała apelację.



CiężKa sy tu a c ja  w e  Francji
Niedobór wynosi 18 miliardów .

Tydzień bieżący rozpoczął się we 
Francji pod znakiem zagadnień fm 111 

sowych. Rada gabinetowa już na o<- 
siedzeniu z dn. 7 bm. przeprowadziła 
ogólną d y s k u s jo  nad wytycznymi no­
wych zarządzeń, jakie minister fi na u 
sów Auriol zamierza przedłożyć par­
lamentowi, celem 

zaradzenia rosnącemu deficytowi 
skarbowemu.

Zarządzenia te, według informaeyj 
prasowych, objąć mają reformę p >- 

•dku dochodowego, podwyższenie 
dat podatku pośredniego itp.
Jednocześnie komisja finansowa 

•senatu wysłuchała w dniu 7 bm. 1 - 
świadczeń min. Auriola o . temat sy 
tuacji skarbu oraz ministra lo tn ic tw a  
ICota, wobec którego wystąpiła z za­
rzutami, iż pomimo dostatecznych 
Ąredytów,
zakłady lotnicze pracują zbyt wolno, 
co może odbić się ujemnie na spraw­

ności lotnictwa.
W dniu 10 bm. Izba Deputowa­

nych przystąpiła do dyskusji nad 
projektem ustawy przyznającej rzą­
dowi pełnomocnictwa w dzidzinic 
' hiej.

Sytuacja finansowa, a ściślej bio- 
•ąe deficyt skarbu, jest główny u 

zedmiotem rozważań prasy i kół 
trlamentarnych.

Opinia zgodna jest co do tego, iż 
należy znaleźć wyjście z obecnej me 
normalnej sytuacji, gdyż 
skarb, państwa ugina się pod cięża­

rem wydatków pozabudżetowych 
fikoleje, poczta, zbrojenia, deficyty 
samorządów itd.) obliczanych mn-ęj 
więcej na sumę 40 miliardów franków 
ceyh prawie tyle, ile wynosi budżet 
ipaństwa.

,,Le Journal" analizując sytuację 
skarbu, oraz spodziewane nowe zarzą 
dzema fiskalne, wypowiada przekona 
nie, iż deficyt skarbu jest 
tak poważny, że nawet proponowane 
jorzez rząd podatki nie wystarczą na 

jego pokrycie.
Ozy rząd francuski będzie chciał czy 
też nie, stanie przed nim wkrótce 
alternatywa albo przeprowadzenie 
kompresji wydatków albę inflacja

Cyfrowo sprawa przedstawia

w ten sposób, że podatki i to bardzo 
'dokuczliwe dać mogą do końca roki: 
5 miliardów franków. Tymczasem <h 
/pokrycia niedoboru potrzeba 1S mi ■ 
liardów. Skąd wziął 13 srdliardów --  
o tym nikt we Francji nie ma poję­
c ia

Dzieło Ralfa Modrzejewskiego
Olbrzymi most w San Francisco

.Amerykański Foiak Liż. Ralf Mo 
drzcjowski jest twórcą wspaniałego 
dzida —olbrzymiego mostu wiszącego 
nad Złotą Bramą w San Francisko. 
Ten nagłówek znaleźliśmy w wielu 
dziennikach i wydawnictw ach amery 
kańskich

m

Sławne czworaczki amerykański?, 1 stanu Texas Na zdjęcia naszym dy 
nazwiskiem Keys, dziś 23-letnie pan j plomowane czworaczki p. p. Rober a 
ny, uzyssały jednocześnie dyplomy u Mona, Mary i Leota. 
kończenia Uniwersytetu w Wa dii,, I ___________

JUŻ ZA KILKA DNI
ciągnienie I-ej i lasy!

Kto za tym nie posiada jeszcze losu,
winien go na y eh m ia st  nabyć w szczęśliw ej kolekturze

KAFTALA
KATOWICE, DYREKCYJżlA 2

' Listowno zamówienia załatwia się odwrotnie.
Konto F. h. O. 3d.761

M F T t l  TO SYNONIM SZCZESCIA

Otwarły w San Francisco most wi 
szący jest cudem techniki budowaiczej 
gdyż rozpiętość najszerszego przęsia 
wynosi niemniej jak 1.200 m i bije do 
t.yenczasowy rekord /most Jerzego Wa 
szyngtona) o cale 110 rntr. Tak olbrzy 
nu szmat drogi, me podparty zadny 
mi filarami, zawieszony jest dosłownie 
między niebem i ziemią, broga wiodą 
ca poprzez most nic jest ulicą w na­
szym zrozumieniu lecz arterią posiada 
jącą kilka loro w samochodowych i po 
nadto kilka torów kolejki elektrycznej

W nowoczesnej konstrukcji niosto 
wej decydującym elementem jest wy 
trzvmałość lin, wykonanymi z najlep 
szych materiałów W tym'ceiu używa 
się specyficznej stali o wytrzymałości 
145 kg. Każda z olju.hu nośnych nio 
stu składa się z około hu iin o przekro 
ju 7 _  10 cm splecionych z dużej iluś 
ci cienkich drutów

Znamienny jest przebieg budowy 
mostu. Budowa odbywa się oez jakich 
kołwick rusztowań. Pomiędzy wieżami 
lub też jeżeli most prowadzi przez glę 
boki jar przerzuca się w tym miejscu 
d o  dwie liny, na których następnie u- 
klada się chodnik złożony z mocnych 
grubych desrk.

Właśnie u  tym chodniku odbywa 
ją się wszelkie prace

Wybitni przedstawiciele techniki 
mostowej z uznaniem podkreślają za 
sługi i zdobyhyez położone i zużytko­
wane przez wielkiego Polaka amery 
kańskiego —syna sławnej artystki 
dramatycznej — inż. Ralfa Modrzę

Żony emerytów
BKDĄ MIEĆ ULGI NA K O L EJA C H .

Agencja ..Echo“ donosi: W tnj>l obo 
wiązujących obecnie przepisów żony cn e  
rytów, które zostały poslubime juz po roz 
wiązaniu stosunku służbowego z dotyczą 
eyin pracownikiem nie miały prawa do 
kolejowych ulg przejazdowych. Jak siq  ̂
dowiadujemy obecnie z miarodajnego zró 
dła sprawa powyższa została juz pomyśl 
nie :adecydowana i niebawem ma sic l’ka 
zać zarządzenie Min. Kom. przyznający 
żonom emerytów to same idgi przejazdo 
we. z jakich korzystają obecnie żony po 
śle l i  one przed zwolnieniem dotyczącego 
kolejowca ze służby.

Czy katastrofa nieurodzaju
Wpływ suszy na tegoroczne plony

Na t>m miejscu, gdzie zazwy­
czaj zamieszczane są rozpam ięty­
wania polityczne, warto dziś zasta­
nowić nad sprawą, która może za­
ciążyć nad całym życiu gospodar 
czym. Oto przebieg pogody w tego 
rocznym okresie wegetacyjnym 
jest wysoce niepomyślny. Po bez- 
śnieżnej zimie i dużych mrozach w 
styczniu przyszedł zimny marzec z 
ostrymi wiatrami, a obecnie od 
Wzeregu tygodni panują wielkie 
upały i zupełny brak opadów-.

Nic dziwnego, że rośliny upraw 
ne cierpią poważnie, zarówno na 
glebach lekkich, jak i na glebach 
drzewowych, czy wreszcie innych, 
a to głównie z tego powodu, że 
wszelka roślinność w okresie wio 
sennym, wobec szybkiego wzrosfu 
i rozwoju potrzebuje wiele wilgo j 
i brak jej odczuwa nader dotkliwie

Jeżeli chodzi o oziminy (żyto 
i pszenica), to — jak wiadomo —  
wyszły one z zimy w stanie osła­
bionym, a przede wszystkim prze­
rzedzonym. Saletrowanie, o ile by­
ło zastosowane w-cześnie, znacznie 
poprawiło ich stan, natomiast zasi­
lenie późne było mniej skuteczne,

ponieważ skutkiem suszy saletra 
działała bardzo słabo. Susza i upa­
ły spowodow-ały zbyt szybkie doj­
rzewanie, można się więc spodzie­
wać, że część ziarna nie wykształć: 
się należycie, dając duży procent 
pośladu. Poza tym  rolnicy będą 
odczuwali niezawodnie brak słomy.

Zboża jare (głów nie owies i 
jęczmień) siane na wiosnę, bądź ja­
ko uprawy normalne, bądź jako 
zastępcze po przepadlyeh i zaora­
nych oziminach mogą także do pew 
o ego stopnia ucierpieć skutkiem 
t mszy.

W początkowym okresie wios­
ny, zapowiadały się one zupełnie 
pomyślnie, może nawet lepiej niż 
przed rokiem. Ich obecny stan u- 
legł pewnemu pogorszeniu. O iłe 
susza będzie trw ała jeszcze przez 
czerwiec, to ziarno, jako przed 
wcześnie dojrzałe będzie zawierało 
dużo pośladu, a plon słomy będzie 
oczywiście znacznie mniejszy od 
Anormalnego.

Okopowe zaełiowają się nie jed 
nakowo. Ziemniaki, stanowiąc, jak 
wiadomo* podstawę żywieDia ludzi

i zwierząt na wsi, ucierpiały jak 
dotąd mało, ponieważ w początku 
wegetacji wymagają niewiele wil­
goci.

Ale już w drugiej nołowm czer­
wca, a zw łaszcza w lipeu i sierp." i a 
deszcze są konieczne. (!dvby więc i 
w drugiej połowie lata miała pa­
nować susza — groziłoby to poważ 
ną klęską, zwłaszcza że ziemniaki 
uprawiane są przeważnie na gle­
bach lekkich, mało zasobnych w 
wilgoć. Buraki cukrowe już obec­
nie zaczynają odczuwać brak wib 
\goei.
; Rośliny oleiste ozime, o iłe nie 
przepadły w zimie, ucierpią stosiin 
kowo mało,ponieważ dojrzewaj?} 
wcześnie, zwykle w końca sierpnia 
Dotyczy to więc ozimych rzepaku 
i rzepiku. Natomiast oleiste jare, 
jak len, rzepak, rzepik mogą ucier­
pieć poważnie, zwłaszcza len, k tó ­
rego wymagania w zakresie wody 
są duże. Jeżeli chodzi o warzywa, 
to skutkiem braku wody przy wy- 
sokej temperaturze nie rozwijają 
się one należycie — stają się mniej 
delikatne i łykowate. Owoce jago 
dowe, jak truskawki, maliny i t. p.

dają owoc ładny i trwały, ale 
mniejszy i w niewielkiej ilości. 
Również wszelkie inne owoce m iga 
być ładne i czyste, ale małe i wT 
mniejszej ilości, przy czym znacz­
ny procent będzie robaczywych.

W niepomyślnych warunkach 
znajduje się hodowla. Skutkiem su­
szy i upałów pastwiska i łąki da­
dzą mało paszy i słomy.

Koniczyny skutkiem mosprzy 
jającej zimy dadzą pierwszy pokes 
mały, drugi zaś skutkiem suszy 
może zawieść całkowicie.

Z dotychczasowych obserwaeyj 
wynika, że pas dotknięty katastro­
falną suszą nie jest tak wielki, aby 
mógł już teraz wywrzeć decydują­
cy wpływ na kształtowanie sic sto­
sunków rolniczych po żniwach.

W chwili obecnej trudno prze­
widzieć, jak wpłynie przebieg we­
getacji zbóż na sytuację w rolnic­
twie, tak, że alarm y o katastrofie 
nieurodzaju są do pewnego stopnia 
nieuzasadnione i przedwczesne.

Sytuacja dzisiejsza wymaga w 
każdym razie bacznej uwagi i prze­
zorności
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Wykończenie pierwszego odcinka linii Zawiercie — Tarnowskie Góry
AV. ubiegły piątek został wykończę 

ny i oddany dc użytku 
pierwszy odcinek do Poręby linii kole 
jowej Zawiercie — Tarnowskie Góry

W najbliższym czasie na odcinku 
tym poczną kursować posąg i. N a uro 
czystość wyruszenia pierwszego pocią 
gii będzie zaproszony p. m inister ko­
munikacji. Będzie to jednocześnie la  
ta niejakiego przewrotu w życiu Po­
ręby Zakład przemysłowy Stowarzy 
szeńia Mechaników Polskich z Amery 
ki w Porębie. korzystający dotych­
czas z kolejki wąskotorowej, 
będzie mógł teraz skalkulować cenę 
swych produktów o 5 zł. taniej na to 

nie żelaza.
Nie dość tego, będzie mógł nodjąe 

się wykonywania większych żarno - 
wień, co dotychczas utrudniał brak 
normalnej komunikacji. Jeżeli kolej 
oprócz innych niewątpliwych dobro­
dziejstw przyczyni się też do zcmiej 
szenia się beziobocia. to Poręba bęciz.e 
tego dobrodziejstwa przykładem, 
szczególnie rzucającym się w oczy.

Z Poręby linia zdąża do Siewierza.
Torowisko, mosty, pfzepusty i prze 

jazdy są już wykończone- brak tylko 
jeszcze podkładów i szyn oraz budyń 
ków stacyjnych na stacji Siewierz 
Następną po nim stacją będą Mierzę 
nee, wie? duża i łudna.a mająca przed 
robą przy .-.złość bardzo ładną, nie tia 
leży bowiem zapominać, że okol-co, 
przez które będzie przechodziła linia 
-kolejowa,
mają bogate złoża glin i rud żelaznych

Wszakże jest to dawno Zagłębię 
Siewierskie. Tu w okolicach Mmrzę 
cic, Boguchwałowie — otok rud że­
laznych limonilowych w ystępują < 1- 
!brzymie złoża różnobarwnych glinek 
ogniotrwałych. Bywają one koloru 
kremowego, białego, różowego, czcrwe 
nego, fioletowego, czasem zielonego, 
żółtego, brunatnego, wreszcie szareg > 
lub czarnego.

Praktyczne znaczenie tych gPnek 
jest już dzj? bardzo duże.

Znane ze swej wysokiej wart-»śei 
ogniotrwałej służą do produkcji cegły 
szamotowej, mufli i form odlew r. 
fczych'.

Oto daczego Mierzęcice, gdzie bę­
dzie stacja kolejowa, m ają wielo da 
nych po temu, by się stać w krótkim 
czasie po uruchomieniu kolei, poważ 
nym ośr .dkiem ruchu przemysłowego.

Obecnie na polach mierzęcickieh i 
w pobliskich Boguchwałowjcacli aż

Znaszli ten kra}
PRZEWODNIK PO ZAGŁĘBIU

d ą b r o w s k i m .
W społeczeństwie naszym ..zakorzeni- 

Ic“ sie. mniemanie, że w Zagłębiu Dąbrów 
skun i jego najbliższej okolicy poza la ­
sem kominów, kłębowiskami dymu j tu ­
manami pyłu weglc*wego mo ma nic god 
nego widzenia, że jest to skrawek pol­
skiej ziemi, pozbawmny wszelkich paneą 
tok i zabytków przeszłości, który nie mo­
że zainteresować wycieczkowicza rzy tury 
stc;. wogóle żo jest to dzjcłnica, którą na 
loży omijać. To błędne mniemanie, krzyw­
dzące wielce Zagłębie i czyniące zeń 
„kopciuszka" w dziedzinie turystyki, nam 
ży koniecznie przede wszystkim ze wzglę­
dów gospodarczych sprostować, przez wy 
kazanie, że omawiany teren pod wzglę­
dem turystyki przedstawia atrakcją o du 
żej wartości i że w cgónej polityce iu- 
r? stycznej Polski Zagłęb:e winno zajnó 
odpowiednie miejsce.

W myśl powyższego, jak sję dowiadu­
jemy, -Wydawnictwo Monografii Zagłą 
b a Dąbrowskjcgo przystąpiło do druku 
..Przewodnika po Zagłębiu Dąbrowskim" 
k toiy  ilustracjam i i opisami wykaże 
wszystko, czem Zagłębie pod wzglądem 
pamiątek, zabytków it p. może sią pochwa 
lic. prostując w ten sposób błądne mnie­
manie o jego wartościach turystycznych.

Przewodnik ma s[ą ukazać 15 lipca kr.

się roi od szybików,
któryceh pracowite ręce miejsco­

wych gotpodarzy wydobywają w spo 
sób jeszcze bardzo prym ityw ny r'żuo 
kolorow e cenne glinki i rudę żelazną.

Te ot > bogactwa wozi się obecnie 
dó punktu sprzedaży, oddalonego o 
parę dziesiątków kilometrów, co, 
'o tw ar’ie mówiąc, nie świadczy, aby 
w miejscowym kopalnictwie nastąpił 
znaczny postęp od wieku dwunastego, 
gdy w Siewiersczyźnie były kopalnie 
srebra.

Dopiero przez tę nowobudującą się 
kolej tak bardzo tu potrzebną rozporę 
nie się dla tych stron nowa epoka, bo 
dajbv największego rozkwitu.

L in a  Zawiercie — Tarnowskie 
Góry jest zachodnią częścią wielkiej 
linii, łączącej Zagłębie r Kresami 
Wschodnimi, na wschód bowiem od 
Zawiercia
linia pójdzie na Pilicę, Żarnowiec, Ko 
złów, Busk, Sandomierz, Kiweree

Zawierciański zarząd miejski, na 
kórego czele obecnie stoi prezydent 
m iasta p. Czesław Kowalski, budując 
kolej, wykonywa rzecz niezmiernie 
dla Zagłębia ważną i mogącą zadecydo 
wrać o jego dalszym rozwoju, o po­
większ*, iu się warsztatów pracy i 
zmniejszeniu się ilości rąk, które dziś 
trw aia w bezczynności.
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Pozyc-zki przyj mujemy w najwyższej cenie.

Kto właściwie przystąpił
do Z je d n o c z o n y c h  Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h ?

,W związku z zamieszczoną w dniu 
wczorajsvm notatką p. t.: „Rozłam w 
J1ZZ. Zaglębiowskim" otrzymał śmy 
poniższe pismo z sekretariatu  Z Z7. w 
Sosnowcu-

,,Nieprawdą jest, że w ubiegłą nie 
dzielę, dnia 13 czerwca rb. odbyły 
się obrady Rady Okręgowej ZZZ. Za 
głębia Dąbrowskiego, oraz że p. Ku 
charski Wincenty był prezesem tejże 
rady i p. Niwiński Zygmunt I. wice 
prezes tejże rady, natomiast prawdą 
jest, że byli kandydatami na te 
funkcje w myśl regulaminu ZZZ. do 
tyczącego rail okręgowych, lecz ule 
zostali przez władze centralne w War 
szawie akceptowani.

Prawdą jest, że pp. W. Kucharski 
i Z. Niw'nski w niedzielę, dn?i 13 
bm., o gidz. 10-te.j namówili pp No 
szczyka Józefa, Segieta Antoniego i 
iinnych w liczbie około 10-ciu, aby z 
nimi wraz wyjechali na konferencje 
do posła Kapuścińskiego w Katov i - 
each, — wprowadzając ich podstępnie 
do p. Fessera gdzie po poczęstowaniu

ich piwem prosili o podpisanie dekla 
racji do Z jedn. Zw. Zaw„ do których 
należy p. Fesser.

Na ogólną ilość 10-ciu obecnych 
podpisy złożyli pp. Kucharski Niwiń 
ski, Noszczyk i Segiet, pozostał- 0 -<u 
odmówili podpisu.

W następnym dniu, tj. 14 czerwca 
rb. na posiedzeniu zarządów oddziu 
łów Związku pp. Noszczyk i Segiet 
po zapoznieniu się w z przebieg, roz 
mowy w dniu 13 bm. u p. Fessera i po 
wspólnym przedyskutowaniu z obec­
nymi, przy obecności sekretarza Fr. 
Lit worn i wystosowali pisma na ręce 
p. Fessera w Katowicach, iż swoje 
podpisy wycofują.

SEKRF1ARZ OKRĘGOWY ZZZ 
FR, L1TWORNIA.

' Na marginesie tego wyjaśnienia 
dodać należy, że jakoś niezbyt p iważ 
nie wygląda ta cała spraw a składania 
i wycofywania podpisów, jak  to aozy 
nili pp.: Noszczyk i Segiet.

Roboty regulacyjne
przy Białe} i Czarnej Przem szy

Roboty regulacyjne na Białej i 
Czarnej Przemszy posuwają się na­
przód. Po strajku, roboty prowadzone 
są normalnie a stosunek robotników 
i kierownictwa, unormował się.

U zbiegu Białej i Czarnej Przein 
szy wyrównano klin a obecnie wyko 
nuje się kanał dla rezerwowej wody. 

Projektowane jest u zbiegu rzek 
stworzenie basenu dla oczyszczenia

Czarnej Przemszy, przez co umożhwi 
się wykorzystanie jej do realnym  ce­
lów. Biała Przemsza wyregulowana 
będzie na przestrzeni 14 kim., a gdy 
roboty posuną się pod Niwkę wybudo 
wranv zostanie most żelazny w miej­
scu drewnianego,
łączący szosę katowicką z krakowską. 
Przy robotach tych zatrudnionych 
jest 48(1 bezrobotnych.

Czeladź, Grodziec i Bobrowniki
w tarapatach finansowych

Staro,ta Boxa wyjechał dziś do 
Warszawy, gdzie w centralnej korni-- 
sji oddłużeniowej omawiać będzie 
sprawę oddłużenia samorządów gmin­
nych po w. będzińskiego.

Na nie' wszym planie przewidzia­
ne jest oddłużenie Czeladzi i gmin — 
Bobrowniki i Grodżca, które obecnie 
znajdują się w ciężkich warunkach 
finansowych.

DRZAZGI.

Deszcz
Polały sią Izy me czyste rzęsiste —
Pcwiedział ongi nasz największy

ivieszcz.
Nam zasią uśmiech rozjaśnił dziś

twarze,
Bo właśnie z  nieba spadł rzęsisty

deszcz.
Stąd więc nauka taka oto płynie;
Praktyczna , zatem me mógł znać j e j

wieszcz.
Humor nasz czasem jest na przekór

niebu.
Sm utek w pogodą, a uśmiech gdy

deszcz.

Przy  g ło śn ik uz WIEDNIA PRZEZ ŚWIAT.
W; sezonie letnim Polskie Rad jo nada 

je .głównie muzyką lekką, rozrywkową, la 
two zrozumiałą i pogodną. Kouceity Dr 
kiestry Symfonicznej P, ii. które zazwy 
er,aj w zimie przynoszą muzyką poważną, 
teraz stoją również pod znakiem rozryw 
lii. Koncert dzisiejszy o godz 20.44 pod 
(jji*. M. Mierzejewskiego obejmie utwory 
melodyjne, powszechnie łubiane, jak up 
potpourrj pt ..Z Wiednia przez świai 
znanego kompozytora lekkiej muzyki w:e 
dońskiej — H rubyego, Fantazją z operet 
ki ..Księżniczka Czardasza" Kalmana itp.

^iOLU GŁOWYj

PRZY ZIĘBIENIU
grypie;katarze

SKRZYNKA DO LISTÓW.

Sprostow anie
Otrzymaliśmy następująco spro3towa 

r,je.
W nr. 163 pisma W W PP. z dnia 14 bm.

zamieszczona została na str. a wzmianka, 
zawierająca słowa następujące:

..Rejestr nieuczciwych kupców, prowa 
dzących swe przedsiębiorstwa ze szkodą 
dla Skarbu Państw a powiększony został 
o jeszcze dwa nazwiska. Sąd Okręgowy w 
Sosnowcu skazał za prowadzenie przedsm  
iiorstw  bez świadectwa przemysłowego: 
Cerszona Pile (Bedzjn, Rybna 13) — skup 
bydła orazBerka Kuperberga fabrykanta 
gilz De—ka Sosnowiec, Małachowskiego 
20‘‘.

Z uwagi na to, że wzmianka powyż 
sza zawiera wiadomości niezgodne zo sta 
nem faktycznym, mam zaszczyt na zasa 
dize art. 21 i 22 Tymcz. przep. prasowych 
(poz. 186-19) wnosić o zamieszczenie w ter 
nunie 3 dniowym następującego sprosto 
wanja:

Nie jest prawdą, że p. B. Kuperberg, fa 
brykant gilz D e -k a  jest nieuczciwym 
kupcem, prowadzącym przedsiębiorstwo 
ze szkodą dla Skarbu Państw a bez świa­
dectwa przemysłowego.

Natomiast prawdą jest. że p_ B. Kuper 
borg prowadzący fabrykę na podstawie 
świad. przem. 6 kat. w związku z okólni 
kiom Min. Skarbu o ulgach przy wyka 
pieniu świadectw mającym na celu 
zmniejszenie skutków bezrobocia, wysla 
pił do Izby Skarbowej z wnioskiem o ze 
zwolenie na zatrudnienie za «wiad. 6 Kat. 
29 pracowników przy pracy 3 — 4 duj w 
tygodniu. Urząd Skarbowy w Sosnowcu 
popart wniosek p. K-. atoli ua skutek od 
mowy Izby sporządzony został protoku!. 
Na rozprawie obrona oskarżonego nie 
kwestionowała obowiązku wykupienia 
świadectwa 5 kat. wobec stanowiska Izby, 
wnosząc o wymiarze jaknajuiższej grzyw 
ny Przedstawiciel Urzędu nie oponował- 
Sąd wymierzył grzywną w wysokoścj zł- 
20. Powyższy stan faktyczny csta>ony jest 
w aktach Sądu Okręgowego w Sosnowcu 
nr. Kad. 204-37.

Proszą o zamieszczenie niniejszego spro 
stowania takiemi samemi czcionkami i 
w tym samym dziale co i p r z e d m io to w a  

wzmianka.
Skutki prawne zastrzega sią.

Z powazanjem 
S. TAJTELBAUM

A  / I  n , n l r n  f
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Dwa obozy wypoczynkowe
W Okrsdzionowie I nad morzem

Ubezpieczalnia Społeczna w Sosno 
wou w tegorocznym okresie letnim u 
rządzi dwa obozy wypoczynkowe dia 
robotników.

Jeden obóz urządzony zostanie w 
Okradzionowio — miejscowości P'd 
żonej w dolinie rzeki Białej Przemszy

Z obozu mogą korzystać ubezpie-- 
czeni proeownicy fizyczni sami lub 
łącznie z członkami rodzin i dziećmi 
w wieku powyżej lat 4.

Dopłata, za ubezpieczonego, człon­
ków rodziny oraz dzieci powyżej la t 
12 do kosztow utrzym ania na o1-ozie 
(wyżywienie 4 razy dziennie) wraz z 
przejazdem, pomieszczeniem w bu­
dynkach lub namiotach w okresie 10- 
dniowym wynosić będzie 6 zl.50 gr.Do 
p ia ta  za dzieci od la t 4 do 12 wy.-isi 
zł. 3.50. Obozy odbędą się w lipeu 
i sierpniu w 5-ciu turnusach dziesię - 
ciodniowych.

Początek pierwszego turnusu \vv 
znaczono na 1 lipca, drugiego It go. 
trzeciego 21-go, czwartego — 1 sierp 
nia i piątego 11-go

Indywidualne i zbiorowe zgłoszę 
nia na obóz należy kierować do Sekre 
ta ria tu  D yrekcji Ubezpieezalm Społe 
cznej w Sosnowcu codziennie od g 
8 do 13.

Zapłatę za pobyt na obozie w s i ­
mie zł. 6.50 wpłaca się niezwłocznie 
po otrzymaniu zawiadomienia uznają 
cego wyjazd na obozy.

Zbiorowe wyjazdy na obozy w dn 
1, 11, 21 lipca oraz 1 i 11 sierpnia Z So 
snowca — wyjazd o godz. 6.30 z 
gmachu Domu Społecznego, ui. Żyt 
nia 10, z Dąbrowy Górniczej — o g. 
8.30 z placówki teryorialnej U. S . ri. 
Sobieskiego 1, z Będzina — o godr. 8 
z placówki terytorialnej U. S. ul. .Mo 
drzejowska 44.

Uczestnik obozu wypoczynkowego

DRZWI iO K ^ A
f f i

zabiera ze sobą: poduszkę lub jasiek, 
koc, prześcieradło, przybory do my 
cia i kostium kąpielowy.

Drugi obóz wypoczynkowy urzą 
dzony zostanie nad morzem, a mamo 
wicie w Gdyni — Witomino.

Koszt U  dniowego pobytu w tym 
obozie łącznie z przejazdami w t.V;e 
strony wynosi 20 zł.

Będą urządzone 4 turnusy p i 14 
dni. Począt ek pierwszego w dni a 26 
*b. m.

Uczestnik obozu wypoczynkowego 
zabiera ze sobą: poduszkę lub jasies, 
koc, prześcieradło, przybory do my 
cia i kostium kąpielowy.

Reflektujący na wyjazd do obozu 
winni postarać się o urlopy w dog od 
nych terminach, zgłaszając swój u- 
dzjał conajmniej na 6 dni przed po 
czątkiem tego turnusu na który za 
mierzają wyjechać. Przy zgłoszeniu 
należy posiadać legitymację ubezpie­
czeniową.

Wymówienie plac robotniczych
w przemyśle włókienniczym

W przemyśle włókienniczym Zaglę 
bia Dąbrowskiego, obejmującym: Za- 
kłady Przemysłu Włókienniczego P. 
G. Ścłum i Fabrykę Przemysłu W łó­
kienniczego H. Dieteł w Sosnowcu, z 
dniem 15 czerwca br. na okres 14 dci 
zostały wymówione dotychczasowo 
płace robotnicze przez Związek W łó­
kienniczy .,Praca" Zjednoczenia Zawo 
dowego Polskiego w Sosnowcu. Zada­
nia nowych płac robotniczych, wzglę! 
nie żądanie o procentową podwyżkę 
zarobków, zostaną wysunięte pr/cz 
przedstawicieli .związku na bezpośred­

nich pertraktacjach /. zarządami tych 
zakładów pracy.

Należy nadmienić, zc w sercu prze 
mysiu włókienniczego tj. na teieir-e 
miasta Łodzi, przez Związek lYlókien 
niczy „Praca“ Zjednoczenia Zawodo­
wego Polskiego została pracodawcom 
wymówiona umowa zbiorowa i ter­
min tego wypowiedzenie kończy się 5 
lipca br., to też akcja o podwyżkę za 
iobków robotniczych w przemyśle _ wio 
kicnniczym Zagłębia Dąbrowskiego 
nie będzie odosobniona.

Na froncie pracy w Zagłębiu
Strajki okupacyjne

W dum wczorajszym, w godz na li 
rannych wybuchł strajk  _ okupacy jny 
w wap Letniku Bordowicza w Fi r/c- 
mieszyca-h.

RobAv.cy wystąpili z żądaniem 
podwyżki płac. Właściciel wapiennika 
nie uwzględnił tego żądania, wobec 
tego robotnicy przystąpili do strajku

Ogółem s trajku je  około 25 robotników 
Również wybuch! strajk  okupacyj 

ny w ceg ełni Urbańczyka w Zagórzu 
Robotnicy domagają się w y p ła t/ za­
ległych zarobków. ' S trajku je ogółem 
około ICO łudzi. S tra jk  ma przebić- 
spokojny.

Brud i niechlujstwo w Sosnowcu
stwierdził na lustracji starosta grodzki

malujcie białym
401
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Dzień chorych
W PARAFII SIARY SIELEC.

Staraniem  stow arzyszenia rań m iło ­
sierdzia św . W incentego a P aulo  w S ta ­
rym  S ielcu  został urządzony w dniu  II 
fam ..Dzień chorych1*. Już ot] wczesnego  
rana członkin ie stow arzyszenia poczęty  
zwozić do kościoła obłożnie chorych, 
m u,oj chorzy przybylj o w łasnych siłach, 
ccii in w zięcia udziału w uroczystości. — 
P un ktu aln ie o godz. 8 rozpoczęła łiq m sza  
św., którą celebrow ał ks preb. Mach. — 
O kolicznościowe przem ówienie w yglosj}  
ks. E. W eber, udzielając na zakończenie 
b łogosław ieństw a N ajsw . Sakram entem .

W szyscy chorzy w liczb ie 45 ofóh przy 
stąpili do spow iedzi i kom unii św

Fo skończonym  nabożeństw ie chorzy 
eosla li  przeniesien i do ogrodu p rzy  ko 
ściele, gdzie odbyło sią w spólne śn iad a­
nie i fotografia .

Zarząd stow arzyszenia składa serdeez 
no podziękow anie za p rzysłanie koni do 
zw ożenia chorych dyrekcji w alcow ni Hr. 
Renard, dyrekcji fabryką Lam prechta o- 
raz zarządowi FC K , za p rzysłanie ka­
retki.

W dniu wczorajszym, starosta grodz 
ki Kędzierski w asjścm  policji doko: 
nul w śródmieściu So&m wca lustracji 
.sanitarnej posesji, sklepów hal largo 
w>eh i hoteli

W wielu sklepach, jatkach /. mię­
sem stwierdzono niechlujstwo. Szczo 
golnie brudno było w niektóre ch ja t­
kach z mięsem.

Również nieporządki stwierdzono 
na podwórkach, gdzie natrafiono na

kupy śmieci itp. W wielu sklepać;) 
brak było również cenników.

W wyniku przeprowadzonej lu­
stracji sp san t zgórą 60 doniesień kar 
pych na niechlujnych sklepikarzy, e- 
wcntualnie dozorców domowych.

Przypuszczać należy, że lustracje 
talae odbędą się również i na przed 
mieściach Sosnowca gdzie stan sam• i    _ , rf itam y wielu posesyj naprawdę
skandaliczny.

Czwart,

Środa

Dziś; Innocentego 
Jutro; f  M arka 
W schód słońca: 3,14 

Zachód słońca 19.59

K IN A W SOSNOWCU:
PA LA CE: Ewa 
ZA G ŁĘBIE: Kochany łobuz 
1EDEN: Zabiłem

 :0 :---------

R i M n i c y  wapiennika tt8 r y p lo a “
tSemagają sil* podwyżki płac

W dni i wczorajszym odbyła się 
konfereaya z dyrekcją wapienników 
-,Brynic i  * av Czeladzi, w sprawie pod 
wyżki plac Po dłuższej konferencji 
przedstawiciel dyrekcji wapienników, 
wyraził gotowość podwyżki plac robot­
nikom najgorzej wynagradzanym.

Przedstawiciele robotników wraz 
z sekretni rem Litw ornią domagał’- się 
jednak p< oiwyżki plac clla- wszysi’-A’h 
robotników. Wobec tego przedstawi 
ciel dyrekcji oświadczył iż musi prze 
prow adz‘ć kalkulację i dopiero na nu 
stępnej konferencji odpowie w jakiej 
wysokości godzi się na podwyżkę za­
robków.

Wiadomości bieżące
— N O M INAC JA. JE . ks biskup dr. 

Teodor K ubina m ianow ał ks pref. Zdzi­
sław a Ł ugow skiego naczelny/u d iecezjal­
nym  w izytatorem  nauki re lig ji w szko­
łach średnich i powszechnych.

-  SEK R ET AR Z EM  STRAŻY POŻAR 
N E J W  CZELADZI m ianow any został
na m iejsce obecnego naczelnika p N. Ma

urzędnik m agistratu  
K usiński.

eladzkiego p
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Zaw iadam ia sią uczestników p ie lg r /.jni* 
k i nauczycielskiej na Jasną Górę, że do 
dnia 20 bm. w łącznie przyjm owane są  za­
p isy  w  firm ie Czechowskj, Sosnowiec, ui. 
3-go M aja.

Po czym każdy z uczestników' o trzy u a 
kartę uczestnictw a z w ypisanym  nazw i­
skiem  i  b ilet kontrolny. Przy w pisie n a­
leży w płacić a couto p ielgrzym ki 3 zł. cd 
jednej osoby. Osoby podpisane na kumu 
dzie prosi sjy o w płacenie w yżej w ym ię  
nionej sumy.

K om itet pow iatow y  
pielgrzym ki jasnogórskiej naucz.

Także jubilat
la-TY RAZ K A R A N Y .

Sala karna Sądu O kręgowego w ^osnow  
cu gościła  wczoraj nic byle jakiego jub i­
lata. 14-krotnie karany za różne w ystęp k i 
K azim ierz Boniecki (Sosnowiec, G iocho- 
w a 5) odpowiadał przed sądem po raz 15. 
Zarzucano mu w yrażenie groźby m order 
otwa w łaśc ic ie li restauracji przy uJ. 3-go 
M aja 33 oraz zdem olowanie lokalu  Sąd 
skazał jub ilata  na sześć m iesięcy w iezie­
nia.

Dodać trzeba, że Jest poza tyiu podej­
rzany o dokonanie napadu rabunkowego,

Aamienioznicztui nęJzarKą
G EH EN N A  70-LETNIEJ STARUSZK I.

P rzy ul. Podw alnej w Czeiadzj rniesz 
ka iO-letnia staruszka r>. G.. która od 
dłuższego czasu żyje w* niedostatku i cior 
pi straszną nqdze. aczko.cvnk jest w ła ­
ścicielką n iew ielk iej kam ienicy. G. jest. 
czysto głodna, a przy tym  m ieszka w uie 
opalonym  m ieszkaniu poniew aż nie po­
siada żadnych środków do życia. K am .e- 
niczniczke - nedzarkę utrzym ują ty.ko ii- 
tościw i sąsiedzi. N ikt natom iast nie ciiee 
zająć sig opranjem  jej i d latego gryzie  
ją robactwo.

N a ciele m a unio ran. N ieszczęśliw ą  
stairlszką pow inien  sią jednak ktos zająć  
i niedopuście do tego. t y  cierpiała ona 
głód i nędzą.

W  pierw szym  rze.dzie obowiązek tan 
spada na dziecj, któro są w stanie przyjść 
z pomocą sw ej m atce. Na tą sprawi; uie 
pow inny zam ykać oczu rów nież różno 
organizacje dobroczynne w Czeladzi.

Dzieci będzińskie w Bogucicach
w zakładzie ks. Markiewki

T M agistrat będziński z dni. m 
1 lipca lik widuje prowadzenie sierw .ń  
ca dlo dzieci w Ząbkowicach. Pięćdzie 
eięcioro dzieci z sierocińca ząbkowic­
kiego znajdzie pomieszczenie w zakła 
dzie wychowawczym im. ks. Marki o w 
ki w Bogucicach, na Śląska.

Zakład ten  prowadzony jest wz-t 
row o.
ZARZAD STOW ARZYSZENIA B. W IĘ ­

ŹNIÓW POLITYCZNYCH P. P. S. 
Frakcji R ew olucyjnej, odd z- w Sosnowcu
pociaje do wiadom ości, żo w dn. 20 czerw  
ca br. odbędzie sią W alne Zgromadzenia 
członków Stow arzyszenia o godz. 10 rano 
w sa li domu społecznego ul. Żytnia 10.

Z a r z ą d
■— —(MW —

Ofiary
K oło L igj M orskiej i R olon ialuej przy  

szkole powszechnej nr. 4 im. E . Orzesz­
kowej w Będzinie składa ?1 o na Fuu- 

| dusz Obrony M orskiej.

Jak należy szułsać numeru losu loteryjnego
Na jesien i ubiegłego roku d yiek cja  

P o,sk iego  M onopolu L oteryjnego ,aby na 
zapytania graczy, gdzie znajdują sit; po 
srukiw ane przez nich num ery losów ody o 
w jadać w sposob bardziej szynki i spra  
w niy. w prow adziła nowy7 system , a m iano  
w icie: zapytanie gracza k ieruje bczpośre 
dnio do w łaściw ego kolektora, z odpowied 
nim  poleceniem  zarezerw ow ania num eru i 
1 orozum ienia sic z uini-

System  ten dat bardzo dobre rezultaty, 
ale .jeżeli dodątnje jego strony dla graczy  
m ają działać w całej pelał, nieodzowne  
jest, aby za swej stronny gracz kierow ał 
p ytan ia  w form ie um ożliw iającej szybką 
i spraw ną odpowiedz, przede w szystkim  
aby zap ytanie dotyozyło istotnego num e 
ra, na k tóry  zam ierza grać, a n ie całej

serij, z której dopiero później, k tóryś so 
t ie  w ybierze.

W obec tego. że zapy tania o losy zbiega  
ją  się  w szystk ie na przestrzeni 3 — 4 tygo  
dni i dotyczą w iekiej ich iiości. a ponad 
lo n ie wszyscy kolektorzy podnoszą losy  
w D yrekcji w cześnie, w in teresie  graczy  
zam ierzających grać na kilka num erów  
leży aby zapytania  p isali w sposób umor. 
iiw iający  dyrekcji szybkie skierow ania  
ich do odpow iednich kolektorów. Jeżeó  
wiąc zapytania  nadsyłają  w listach, aby 
każdy num er z adresem  i nazw iskiem  na 
p isau y  był na oddzielnej kartce, jeżeli pi 
?zą na karcie pocztowej, aby kartę te m oi 
r.a było rozciąć i części przesłać do kole 
ktorów.
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Obozy l e t n i e
W CENTURII.

Dziś rozpoczynają spj na Centurii obo­
zy letnie dla II  stopnia PW. i WF. z cen 
zusem. W obozach wezmą udział nie tyl- 
Lo absolwenci z powiatu zawierciańskie­
mu- ale i z sąsiednich po wiato w.

Następnie dodać należy, zt powiatowy 
komitet PW, j WF. czyni starania, aby 
w bieżącym sezonie letnim  mogły odbyć 
su; tam obozy również i dla młodzieży po 
za szkolnej.

(z) Z ŻAŁOBNEJ K A RI Unegdaj 
odprowadzono na mitjeco v^ecznego Sio- 
czynku zwłoki śp. Kazimierza Trusiewi- 
cza. posien jikoweg' 0  poPcji z kom isaria­
tu w Zawierciu, który w dniu 11 bru. u- 
topił siq w czasie przejażdżki kajakiem 
na Centurji.

N  kondukcie pogrzebowym poza noj- 
tliższą rodziną zrnaiicgo kroczyli; wict- 
starosta mgr. Raczj ń-ki, komendant po­
wiatowy policji koni. Siwoń, kierownik 
kom isariatu podkoni. Uywmski oraz sze­
rokie rzesze społeczeństwa.

 01)0------

Z O LK USZA.

Sqid u n ie w in n ił
ZAWIADOWCĘ STACJI OLKUSZ

W ub. wtorek sąd okręgowy w Sosnow 
cu na sesji wyjazdowej w O k  uszu rozpa 
try wal sprawą zawiadowcy stacji Olk isz 
p. Jan a  Łuczyńskiego, oskarżonego o prze 
tizym ywam e u siebie wpływów kaso­
wych w wysokości 8-31 zł.

Sąd nie dopatrzył się w tym przestąp 
Bl w a j oskarżonego od winy i kary u- 
wolnił.

Wielki odpust w Pilicy
połączony ze z iazdem tercjarsKim

W. ub- niedzielę zakończony został 
w klasztorze 0 0 . liefor urn torów w 
Pilicy trzydniowy odpust, połączony 
ze zjazdem tercjarskim okręgowym 
III zakonu św. Franciszka.

Zjazd zaszczycił JL.  as. biskup So 
nik z Kielc w otoczeniu duchowień­
stwa. Ks. biskupa powitali pr/y 
dwuch triumfalnych bramach: miej
scowy ks. proboszcz Freuiicli oraz o 
bywatele Pilicy. Sumę pontyfikalną 
w niedzielę odprawił ks. biskup, pod­
niosłe kazanie o 111 zakonie, wygłosił 
general O- Stoch z Krakowa.

W czasie zjazdu odprawiona były 
solenne nabożeństwa, referaty, nauki

ltp Do bierzmowania przystąpiło ty­
siące młodzieży i ludności Ujazd za­
kończono uroczystą akademią ku czci 
s w. Antoniego w domu ludowym. — 
,TE. ks. biskup żegnany b. serdecznie 
opuścił Pilicę w niedzielę po uroczy- 
sljch nieszporach.

W zjeździe brało udział około 8 ty s. 
pątników z pow. olkuskiego i sąsied­
nich powiatów oraz około 100 księży.

W czasie odpustu panował wzoro­
wy porządek dzięki zwiększonemu po­
sterunkowi poi. państw, za co wyra­
żono miejscowemu komendantowi i ze 
branej policji podziękowanie w imie­
niu ks. biskupa.

Rekrutacja górników do Belgii
Belgowie żądaią wykwalifikowanych gónrków
Na kopalniach warszawskiego to­

warzystwa wywieszone zostały ogło­
szenia o rekrutacji 2Ó0 górników na 
wyjazd do Belgii. Maja to być robot­
nicy warszawskiego towarzystwa, któ­
re pozos*aje w kontakcie z kopalnia 
mi belgijskimi.

Belgowie w ten sposob chcą uzy­
skać siły górnicze z pełnymi kwalifi­
kacjami.

Ochotnicy na wyjazd zgłaszać się 
winni w biurze pośrednictwa pracy w 
Sosnowcu.

Dodać należy źe rekrutacja prowa 
dzoua w dawniejszej formie, obecnie 
juz nie będzie się odbywała.

Jedynie tylko odbędzie się rekru­
tacja indywidualna, w ten sposób, że 
kopalnie belgijskie nadeśią imienne za 
potrzebowania.

Of ara bestialskiego oob'cia
ZMARŁA PO 5-CIGDNTOWEJ N IE­

PRZYTOMNOŚCI.
Onegdaj donosiliśmy o bestialskim po 

biciu 20-letniogo Paw ła Orczyka w Suio- 
szowej przez Szczepana i S tanisław a Szy 
niańskich na tle przejazdu przez sporną 
granicę.

Orczyka przywieziono nieprzytomnego 
do szpitala olkuskiego w ub. sobotę. — 
Oczko ranny Orczyk po pięciodniowej 
nieprzytomności zmarł wczoraj.

(o) PUBLICZNĄ SZKOLĘ DOKSZTAŁ 
GAJĄCĄ zawodową w Olkuszu w tym 
rei.u ukończyli: Tadeusz Barczyk Ta-
dm sz Cieślik. Josck Giajtman. W łady­
sław Glanowski. Dawid Gnlfeld, Józef 
Izdebski. Tadeusz Tzdebski, Stefan Kac, 
Józef Kiwiór i W ładysław Mitka. Bar­
czyk został przedstawiony zarządowi ijby 
rzemieślniczej w Kielcach do nagrody.

Trafił swój na swego
— A to Heniek wpadł — opowiadai 

przy lampce wina w gronie znajomych p 
Franciszek. — Jak  wiecie, c-dnajmaje on 
pokój, jak© sublokator od p. M atyldy i od 
wiciu miesięcy nie płaci komornego. To 
się przy trafia  wielu sublokatorom, ale nie 
wszyscy są sublokatoram i p. Matyldy. 
Nie wiem. czy ją  znacie. Kobieta już g ra­
bo po czterdziestce, ale jeszcze Jara i ctię 
lnie by się machnęła drugi raz za mąż i 
to właśnie zaHcńka . Oczywiście Heńkowt 
to nie było w głowie, ale ona -się wzięła 
bardzo sp ry tn e  do rzeczy.

Z początku, gdy zalega! z komornem, 
nie upominała się wcale, jeszcze chłopaka 
pocieszała, by się nie m artwił, bo kiedyś 
przecież zaplaey Po kilku miesiącach za 
częla się upominać, ale bardzo słodko i 
je izcze slodziej dawać do zrozumienia, że 
wogóle nje potrzebowałby płacić komorne 
go, gdyby się z nią ożenił Gdy to nie poir.o 
gło. a zaległości rosiy. zaczęła się upomi 
nuć energiczniej, a wreszcie zagroziła eks 
misją. W tedy Heniek dał jej ćwiartkę lo 
su loterii państwowej, który musi wy­
grać,, bo zapewniła go o tym wróżka, któ 
rą stale p. Matylda, odwiedza. Oozywiisje

u tej wróżki Heniek nigdy nie był. ale ba 
ba uwierzyła i ćwiartkę wz:ęła.

Było to przed ciągnieniem I kiasy. Ba 
ba odnawiała ćwiartkę do Idas następ 
nyeh. ale wygrana nie przychodziła, ba 
bic sprzykrzyło się widać i znowu zagro 
ziła eksmisją. Heniek zdobył się wtedy 
na nowy kawał. Napisał sam do isebie 
list, rzekomo z kolektury, że na ćw iartką 
i.a jego- nazwisko nabytą a jak mówię 
wam. będącą w posiadaniu' p Matyldy, 
pudła w obecnej 4 klasie wielka wygrana. 
Był to kawał, by zyskać kilka dnj spoko 
ju  od baby. Wczoraj p. Matylda poszła 
do kolektury sprawdzić wiadomość — i 
wyobraźcie sobie właśnie wczoraj na jej 
ćw iartkę naprawę padła wielka wygrana 
Heniek z rozpaczy oświadczył się p. Ma­
tyi dz je.

Chóralny śmiech był odpowiedzią na 
to opowiadanie. Ale .towarzyeiwo szybko 
zaczęło się rozchodzić. Każdy spieszył do 
kolektury’, by zaopatrzyć się w los przed 
ciągnieniem I klasy, która się rozpoezy 
na iuż we wtorek. Może i jego ćwiartka 
w y g r a ł

RADIO
Czwartek, 17 czerwca

6.00 Sygnał czasu i pieśni poranne?
60.3 Orkiestra. Robertą Renarda (płyty) 
0.18 Gimnastyka; 6.38 Muzyka z płyt 7.00 
Dziennik poranny; 7.15 Audycja dla pobą 
rowych. 8.00 Audycja dla szkół; 11.30 Au 
dycja dla szkól; il.57 Sygnał czasu i hej 
nał czasu z Krakowa; 12 03 Dziennik połu 
dniowy. 12.15 Wiadomości bieżące; 12.20 
Życie kulturalne .śląska; 122o Polska mu 
zyka popularna w wyk. Orkiestry Dętej 
Kolejowego P. W. (z Krakowal; 15.00 
Koncert życzeń, 13.15 — 11.30 Strauss. 
Lehar i Offenbach (płyty), 15.30. P ły ty  

15.43 Wiadomości giełdowe. 15.45 Wiado 
mości gospodarcze- 16.00 „Czterdzieści z 
kreskam i4* opowiadanie dla dzieci s ta r­
szych; 16.15 Wiązanka melodii operetko­
wych (płyty); 16.45 „Gdy kwituą i dojrzę 
wają zboża*4 — gawęda z Poznania. 17.00 

Koncert solistów. 17 50 Poradnia sporto­
wy; 18.00 „Usuwajmy przeszkody w od­
biorze radiowym** — pogadanka niż. O. 
Chełmickiego. 18.10. Program  na jutro

18.15 Muzyka salonowa z K aw iarni Furo 
pejskiej w Łodzi, 18-45 Wiadomości spor­
towe lokalne 18-50 Pogadanka aktualna; 
15.60 „Powszechny Teatr wyobraźni.** pi’e 
m ieni słuchowiska W itolda Zecbenterze 
p. t. ..Pociąg zabłąkany** 13.30 „Łowiectwo 
uolsaie na Międzynarodowej wystawie w 
Berlinie** — wygł. J. Dylewski; 19 40 Po 
gadanka aktualna; 19.30 Wiadomości spor 
towc; 20.00 Koncert rozgry wkowy w wyk- 
Orkiestry P. R. pod dyr. M. Mierzejew­
skiego; 20.45 Dziennik wieczorny 2U-55 
Wiadomości rolnicze- 21.05 Muzyka tanecz 
na w wyk. zespołu Paw ia Rym asa ‘21.45. 
„Ta trzecia** — humoreska Tl. Sienkiewi­
cza (dokończ.) 22.00 Pieśni Griega w wyk. 

Nauey Naess. *22.30 Sonata G dur op. 13 
r a  skrzypce i fortepian E. Griega w wyk 
Wł. Wochmaka i Ign. Eoscn bauma; 22.59 
Ostatnie wiadomości dziennika wlecz.

Piątek 18 czerwca.
6.00 Sygnał czasu i pieśni poranne.

6.03 Muzyka z płyt. 6.18 Gun.iastyka 6.38 
Muzyka z płyt. 7.00 Dziennik poranny. 7-lą 
Audycja dla poborowych. 8.00 Audycja 
dla szkół 11.30 Audycja ula szkół 11.57 Sy­
gnał czasu i hejnał zKrakotva. 12 03 Dzień 
nik południowy. 12.15 „Rolnictwo w doli­
nie nadodrzańskiej** pogadanka F. Hora- 
ka. 12.25 Muzyka lekka w wyk. ork. Wileń 
skiej 13.00 Koncert zyczeń 13.15 Fragm en 
ty  operowe (płyty.). 15.30 1 oradnik spor 
to wy 15.35 ..Jak spędzić święto**. 15.3o_ 
Wiadomości giełdowe. 15 45. Wiadomości 
gospodarcze. 16.00 Rozmowa z chory nii_ 
księdza kapelana Michała Rękasa. 16.15. 
...Karol Szymanowski na Podhalu? audy 
C.ia słowno muzyczna w oprać. Jerzego 
IMłodziejowskiego. 16,45 Z Zagiębia nafto 
wego „Człowiek nafty*4 reportaż J. Michą 
łowskiego. 1700 Utwory Jan a  Brahmsa.
17.50 Nasze drzewa. — „Buk ; grab“ poga 
danka wygł prof. A. Wodziczko. I860 
Skrzynka ogólna. 18.10 Program  na jutro.
18.15 Muzyka lekka i taneczna z płyt. 18.45 
Wiadomości cportowę lokalne. 18.50 Po 
gadanka aktualna.. 19.00 P łyty dla zna w 
ców: Antoni Bruckner: Symfonia nr. 7 
E-dur. 2060 Wiadomości speriowc  ̂ 20.10 
Koncert rozrywkowy ze Lwowa. W przer 
wie o godz. 20.45 Dziennik wieczorny i po 
gadanka aktualna. 21.45 W arszawa w po 
ezji — kwadrans poetycki w oprać. Jan a  
Uorentowieza. 22.60 Koncert kameralny-
22.50 Ostatnie wiadomości Dziennika wie
czarnego.

« .  PHILLIPS OPPENHEIM

Kuszące oczy
zbrodniarki

P o w ie ś C  k r y m in a ln a
sat

W
Mężczyzna o atletyczne4 budowie

Marek miał przesz! > d stop wzro 
Jstu, szerokie ramiona i d!ug;» ciało 
atlety, niebieskie oczy i jasne- wlrsy 
swoich holenderskich przodków, ale 
nie odziedziczył ich tępoty. Twarz 
jego w momencie nie zdradzała czb>-- 
wieka, pozbawionego inteligencji. De 
Fontanny ponowił dzielcie swoje pró 
by konwersacji z Dukanem, jakiś 
przechodzący znajomy zatrzymał się, 
aby pomówić z Dorchesterem, to ież 
Marek i jego towarzyszka właściwie 
zostali odosobnieni.

— Czy oburzy się pan bardzo na 
słowo „rady" od zupełnie obcego azU- 
1 wieka? — zapytała, zniżając nic.o 
głos.

— Jeżeli ma pani siebie na myśli, 
(przyjmę je z radością. — odpowie­
dział z zapałem — widzi pani, jeżeli 
pani interesuje się mną na tyle, aby 
mi udzielać rad będę uważa! że ko­
niec końcem, nie jesteśmy sobie tak

zupełnie obcy.
Zaśmiała się uprzejmie. Słowa je­

go, dzięki szczerości, z jaką zostały 
(wypowiedziane, nie były ani trochę 
impertysencją.

— A więc zgoda! Będę do para 
Smówiła nie jak człowiek obcy, lecz 
jak przyjaciel. Jeżeli przpadek zła- 
ży, że będzie miał pan możność pc- 
djąć się jakiejś pożytecznej pracy, 
nie mówiąc o tym, aby tracić czas w 
Boliwii, lub w Ekwadorze, lub w ja- 
’’kimś innym w tych zakazanych kr,-ii 
— ale jeśli kiedykolwiek zaproponuję 
panu stanowisko, które wymagać bę­
dzie pewnych odpowiedzialności, lecz 
(przytym zajmie panu część wolnego 
czasu — proszę obiecać, że pan tego 
nie odrzuci.

Był trochę zdziwiony, ale sie wa­
hał się z odpowiedzią.

— Nie odrzucę niczego — zapew- 
pił, jeśli mi zaproponują stanowisko 
(konsula na północnym biegunie, lub 
prezydenta Stanów Zjednoczonych, 
’przyjmę każde z nich, o ile tylko

pani tego sobie życzy.
— Odważny człowiek — szepnęła 

— niech  pan nie zapomina.
W odpowiedzi na zdecydowany 

ru c h  ojca, podniosła się z krzesła i 
po pożegnaniu, które niecierpliwość 
Dukana ograniczyła jedynie do zwy­
kłych formalności, oboje odeszli. 
Trzej przyjaciele zajęli z powrotem 

s swoje miejsca.
— No i cóż? — zapytał de Fontu 

nay, zapalając świeżego papierosa
— Jest ona tak cudowna, jak przy 

puszczałem — zapewnił gorąco Ma­
rek.

— Jest najbardziej uroczym stwo­
rzeniem ludzkim, jakie znam — c- 
śryiadczył Dorchester — i to ambitna 
{sztuka! nic jej po ludziach, którzy 
nic nie robią. Przyjdzie do Izby któ­
regoś dnia w przyszłym tygodniu, 
aby posłuchać jak przemawiam. 
’Ostrzegam ciebie, Marku, jeżeli -rak 
tujesz tą sprawę poważnie, możesz 
znaleźć we mnie konkurenta.

W oczach de Fontanaya, gdy po­
chylił się w tył z łagodnym uśmie­

chem, błysnęło drwiące rozbawienie.
— Sądzę — rzekł z namysłem — 

fże wy obaj jesteście właściwie di śe 
odpowiednimi „patriotami". Ty Hen­
ryku, syn para — ale, zdaje się, Jru 
gi z rzędu, prawda? — a Marek mi­
lioner! A jednak — ciągnął z pewną 
powagą w głosie — gdy Estella D u­
kane postanowi wyjść za mąż, ojciec 
jej — jeśli zechce — będzie mógł 
kupić córce królestwo. Jeżeli kiedy

kolwiek z was traktuje tę sprawę po­
ważnie, niech usłucha mojej rady i 
wogóle o niej zapomni.

ROZDZIAŁ III.

Stefan Widdowes — ambasador 
rządu Stanów Zjednoczonych przy 

'łdworze królewskim, mężczyzna, w y ­
glądający poważnie i sympatycznie, 

’ hnniejwięcej w średnim wieku, stał 
na chodniku, czekając na swój samo­
chód, w chwili, gdy Marek wy chód/ił 
z restauracji. Ten ostatni uchyld z 
szacunkiem kapelusza i chciał przejść 
ambasador jednak go zatrzymał.

— Oto człowiek, którego szukam 
— zawołał — Marku, czy masz pól 
godzinki czasu?

— Nie mam wogóle nic do roboty 
dziś po południu, odpowiedział szyb­
ko.

— Siadaj więc ze mną i jedźmy 
do Carlton House — zaproponował 
ambasador. Mam tam parę drobnych 
spraw do załatwienia, ale rie zajmą 
mi więcej jak kilka maiut czasu. 
fBtrownlow miał pisać do ciebie dziś 
'wieczorem.

Marek zaintrygowany, przyjął za­
proszenie i wsiadł do samochodu. — 
'Podczas krótkiej drogi towarzysz ,je- 
|go  mówił tylko o pogodzie i o wspól­
nych przyjaciołach obu rodzin. Pe 

Iprzyjeźclzie do ambasady, udał się 
do swego gabinetu, gdzie pracował 
Brownlow, jego sekretarz osobisty.

d. c. n
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(Strzeszczeuie początku pomieści).
Dwom  inżynierom  Haezewsfciemit i 

Durskiem u udało się w ynaleźć m aszynę 
zapalająca na od leg łość.N iestety  raasjzyna 
ta, jak ja nazw ali „Weba4*, została im  wy 
kradziona przez członków w yw iadu o ś­
ciennego n iejakiego G rybskiego vel Gu- 
terraana i Beatę K rynicka, której udało  
«ię ponadto uawiązać roniaiw z Burskim .

Przy wynalazcach pozostała tylko ma 
ła, ale najw ażniejsza część m aszyny. Pcw  
lórna próba w ykradzenia tej zcęści za- 
kończyła się  śm iercią Gr*ywaka, w któ­
rego w illi zam ieszkiw ali chw i'ow o Bu<- 
ski i H aczewski. W kilka dni potem  H a- 
ezewski został porwany na u licy  i w y ­
w ieziony z Poznania.

N a plan całej tej afery  w padł jed y­
n ie student R utecki.

  Panie inżynierze! — zawołał
szef wywiadu, uderzając pięściom' w 
drzwi piwnicy.

Nie było odpowiedzi.
— Panie inżynierze, proszę się o- 

dezwae! — ponowił uderzenia, lecz i 
tym  razem bez skutku. Żaden odarłoś 
[nie świadczył, aby poza grubymi 
(drzwiami znajdowała się jaka? żywa 
(istota.

Ręce opadły zrozpaczonemu La- 
Mickiem u. — ty le  n ie sz c z ę ść  < naraz-, 
to za wiele — wyszeptał, stojąc bez 
radnie i nie wiedząc co dalej czynie 
wypada. — Chyba tylko samemu ra ­
tować się ucieczką, póki czas jeszcze 
- -  pomyślał, nie -widząc innego wyi

lulając się z powrotem na tamto 
miejsce, gdzie pozostawił Świdra. Nie 
wiedział dotąd, czy opryszek nie ży-jC 
czy też uległ omdleniu. Jakież jednali 
było zdziwienie Lanickitgo, kiedy 
•przekonał się, że szczelina w murze 
•świeci pustką, a po opry&zku nie ma 
najmniejszego śladu.

Tego już było za wiele dla zdai er 
fwowanego .,detektywa". Bez chwili 
namysłu rzucił się pędem wzdłuż ko­
rytarza i wkrótce dojrzał pełznącego 

jpod ścianą Świdra.
Obawa, wściekłość i rozpacz, jed­

nym słowrem te wszystkie uczucia, ja  
kie zagnieździły się w duszy Łapic­
kiego od chwili odkrycia tego nowe­
go nieszczęścia, mogły się teraz wyła­
dować na bezbronnym, skrępowanym 
’więzami, Świdrze. Lanicki zaklął i 
'podbiegłszy do przerażonego oprysz- 
'ka, kopnął go prosto w szczękę.

Drab jęknął. Lanicki ponowił ude­
rzenia. tym razem już częstsze i na 
oślep.

Świder skulił się, aby uniknąć bo­
lesnych razów, które padały teraz i a 

I ni ego szybko, jeden po drugim. La- 
jiicki bowiem Zapamiętał się w przy­
stępie pasji.

— Zatłukę cię jak  psa! — cliar- 
■łozał. nie przestając znęcać się nad 
bezbronnym opryszkiem.

— A ty  stąd nie wyjdziesz! — 
rzucił Świder. — Racamil bowiem 
przygotował na ciebie zasadzkę...

Te słowa podziałały na rozwście­
czonego „detektywa" jak strumień 
zimnej wody. Odskoczył od swej of ia 
ry  i wpił się w jego zabłoconą, poka­
leczoną twarz zalękłym. niesamiwi- 

i^tym spojrzeniem.
— Coś powiedział?! — wycharczał
— Źe zginiesz... Rachmil cię zdra­

dził i przygotował zasadzkę na pola­
nie. Skoro tylko wychylisz się z pod 
"ziemi, wpadniesz niećhybnie w jego 
ręce — powtórzył opryszek, widząc z 
zadowoleniem, jak  wielkie wrażemr. 

jego słowa uczyniły na groźrmn 
szefie.

— Jak  to było!.. — opowiedz! 
[zapytał Lanicki.

— To ci nic nie pomoże — odparł 
d rab  z nieukrywanym szyderstwem, 
i— J a  jeden mogłem cię wyratować, 
igdyż znam zamaskowane wyjście po 
'tam tej stronie jeziora. Nie uczynię 
jednak tego nigdy, wobec zadatku,

Jak im  mnie obdarzyłeś.
— To i ty  zginiesz — przypomniał 

mu tamten.
— Wcale o to nie stoję — odparł 

pokojnje Świder. — Po moim po­
dłym życiu nic sobie nie obiecuję. 
’ Lepiej zdechnąć...

— Po co tak mówić, Świder — 
przemówił łagodnie .,detektyw ‘. — 
’-Ja się mogę tobą zająć i będziesz 
'jeszcze człowiekiem. Przede w?zv- 
jstkim rozetnę ci więzy na nogach, 
abyś mógł się swobodniej poruszać. 
Rece na razie pozostawię ci związane- 
Dokąd nie dojdziemy do porozumie-

’n |a — powiedział, wydobywając dłu­
gi, składany nóż, którym  szybko roz­
ciął sznury na nogach więźnia.

Świder podniósł się z trudem i u- 
I iadł pod ścianą na kamieniu.

Zapadła cisza. Lanicki, prognac. 
za wszelką cenę zjednać sobie tego 
niebezpiecznego opryszka. przemyśii- 
wał nad sposobem przełam ania jegf 
nieufności. Nie chciał wszakże zbyt 
ji daleko posuwać się w grzeczniściseh

w stosunku do niego, aby przez to ni o 
wzbudzić w Świdrze zbytniej pewno­
ści siebie, co mogłoby utrudnić dal­
sze, zamierzone pertraktacje.

Ale i Świder, któremu tak łatwo, 
udało się podejść rożnego szefa wy 
wiadu, obok wewnętrznego rozrado­
wania, starał się zabezpieczyć przed 
•ewentualną Avsypą, gdyby Lanicki 
stwierdził obecność Haezewskiego w 
podziemiach. Najgorętszym pragnie- 
( niem opryszka było w tej chwili 
schwytać , detektywa" w ’.ę samą pu­
łapkę, co Rachmila i dopiero w ó w ­
czas, czując się zupełnie bezpiecznym 
p o m y ś le ć  o własnym ratunku, co u »  
fmogio już natrafić na poważniej,-we 
przeszkody.

— Nie możesz mi się dziwić, -U n­
der — przemówił wreszcie Lanicki — 
że w ten sposób postąpiłem z tobą. 
[Rozumiesz, że wobec tego’, co stw  r- 
dziłem, powróciwszy tu taj mogh-rr. 
[popaść we wściekłość, tym bardziej,, 
V > spodziewałem się, iż wszystko to 
jest wyłącznie twoim dziełem — kła- 
;  aal, wierząc, że w ten sposób zdoła 
.udobruchać opryszka. —  ̂Teraz się 
wyjaśniło i nie powinieneś miec do

mnie żadnej urazy. Tu chodziło prze- 
(cież o moje życie.

— Zbyt wysoko je sobie cenisz —- 
m ruknął Świder, postanawiając i da­
lej zajmować pozornie nieprzejednana 
stanowisko. Wiedział, iż tylko w ten 
sposób, okazując daleko posuniętą 
tpogardę życia, zdoła jak  najw ięwj 
[wytargować na nastraszonym La mc 
"kim.

— Mówisz bez przekonania, p rzy­
jacielu — zaoponował żywo tam ten 
— Życie ma dla ciebie tak samo wiel­
kie znaczenie, jak  dla mnie, choć nie 
chcesz się do tego przyznać — uśmiw 
Jchnął się wyrozumiale.

d. c. o.

Antoni Hram

UPIORNA NOC MIŁOŚCI
W spólcsesna  p o w ie ś ć ^ s n s a ^ j iia

ścia z tej ciężkiej nad wyraz sytuacji. 
Po chwilowym namyśla zawrócił,

Furmanka przygniotła wycieczkę
dzieci sźkolnych

W czasie opegdajszej wyciecz 
dziatwy szkolnej szkoły powszechnej 
w Kosmolowie pod Olkuszem do Czer 
nej furmankami, jedna z furmanek 
na której jechała kierowniczka szkoły 
p. Pustułkowa, przewróciła się, przy­
gniatając jadących.

Kilkoro dzieci doz na. o okaleczeń,

natomiast poważniejszych obrażeń gło 
wy doznała p. Pu&tulkowa, którą mu­
siano odwieźć do szpitala olkuskiego 

S tan zdrowia jest pomyślny t nie 
budzi niebezpieczeństwa o życie.

P. Pustułkowa w chwili wypadku 
trzymała swoją 4-letnią córeczkę, któ­
ra doznała tylko zadrapań.

Nić sympatii zerwana
Narzeczony okazał się złodziejem

Panna Irena O. z Piasków miała 
przygodę romantyczną z niemiłym 
zakończeniem Poznała na zabawie u 
rządzonej przy ul. Kilińskiego w  So­
snowcu pewnego młodzieńca. Nić sym 
patii między p. Ireną a młodzieńcom 
zawiązała ‘ się od pierwrzego wejrzo 
nia, to toż doszło między nimi do spot 
kania, które miało miejsce w okolicy 
dworca radomskiego.

F lir t był krótki, po czym p. O. spo 
strzegła brak złotego pierścionka i 
portmonetki, zawierającej niecałą zło 
tówkę,

Od tego zaczęła się tragedia P- 
Irena bowiem oświadczyła swem i a 
mantowi iż jest złodziejem, ten zaś 
wyrwał z płotu sztachetę i począł ją 
okładać. Zajście to zostało uwieczrni­
ne w protokule policyjnym, przy czy m 
ustalono, że niedżentelmeńskim młc 
dzieńcem był 26-letni Antoni Foks 
(Sosnowiec, Pogotowia 5).

W normalnym porządku rzecze, 
Foks stanął wczoraj przed Sądem 0- 
kręgowym w Sosnowcu.

Dostał rok więzienia.

N A W E SO Ł Ą  N U T Ę

Zięć orangułanga
i ’an Jam esvcl Jan k ie l i /o n ig v il  n ie  

czul sic  zbyt obcy na w olnej am erykan  
sk icj ziem i, dokąd w yem igrow ał z powodu, 
b y ć  może da sic załapać dolary.

— M u sia ł-ten  K olum bas, szlag by go  
trn fjl koniecznie w yszukać tc A m erykie! 
— tak m yśla ł często pan Jam es ve! Jan  
k iel H o n ig v il vel H o n ig v ill. slo jąc na  
l iżegu  oceanu i spoglądając tęsknie na 
v is a vis, gdzie 29 lat tem u u jrza ł św iatło  
dzienne.

— On m usiał być taki sarn ślam azar i 
niedolężnik. jak te w szystk ie kit peany, co 
nie m ogą znaleźć dolary w rodzące ojezyz 
«e, ty lko  lecą na rozbity łeb przyjeżdżać

z tym  gorączką taką szm atę drogi.
M yśli podobne opadały często p. Jan  

kia, szczególn iej w p iątek  wjeezorem , tj. 
wówczas, gdy ataw istyczua tęsknota m ilo  
s n a  rozdym ała mu serec. że m ało nie PC 
kio.

— Pójdę sie  ożenić na m urzanke, pójdę 
z n ią  rodzić kom iniarze i kosm ołuchy?  
Pójdą z k itajką jeść szczury i w yrosną so 
bie warkocza? Ożeniq sie z dzikje indnań  
sk ie siksę, żeby m nie w ydarła ze skalpem  
do go le łysinę? To nie może być przenlg  
dy! Żaden Jan k ie l H on igv il n ie ożeni sią  
na takie m ałpę, co jej dziadek, po co dzja 
dek? Może nawet tatunio poszedł sehapaó

cz ło w iek a  i n a w et  g u zjk i  n ie  w y p lu l i
— Kto jest pański teść, panie H onig- 

ril? — robią ci zapytanko.
— Maj teść jest orangut
— Orangut?? N ie  słyszałem  coś. Może 

ł ajngut. Szajngut. Z w ajgut D reigut, ale  
O rangut. A  jak ie to O rangnt? Z m anufak  
turc Z konfekcje?

— N je. z łasa.
Tartak Sm ole? E xport grzyby do 

A nglie?
Idź i powiedz m a: ..Mój kochany teść 

jest indiańsk ie czerwone m ałpę, albo chiń  
sk ie cytrynę z warkocza, albo m urzańskie  
paste do bnty.

W  podobnych chw ilach  przed oczym a  
reztesknionego p. Jau k la  staw aj uroczy  
obraz panny G enendli F ig i, co w Bę­
dzin ie p le lla  sw ój panieński ż y w o t Od 
razu tego suto nakrapjanego p iegam i p. 
Jan k ie l n ie  w idział n igdy .ale rodacy je  
go. którzy oryg in a ł znali od jakich  lat 19. 
opow iadali mu na am erykańskiej ziem i 
cuda o tej d ziew icy’.

T eksknota w iec p. Jankia za panną  
Gcnendlą rosła z duła na dzień. W reszcia 
nje m ogąc sobie z nią poradzić, przyjc 
chat p. Jan k ie l do panny Genendli.

I stała sie rzecz, której by nie potrafił 
przewidzieć najm ądrzejszy cadyk; panna  
Genendia oskarżyła p. Jam esa H onigve  
el sa. że on, przybyszz kraiuy dolaram i 
tryskającej, n aciągn ął ją  całkiem  gem aju  
na g łu p ie  59 sztuk tych szlachetnych  hau 
knotów.

— Ona kłam ie, jak am erykański pies! 
— rzekł p. H ou lgveels w kom isarjacie. — 
Ja  naw et n ie  w ziąłem  od n iej. J a  m yślą  
łom. że ona jest piękna jak m arzenie! P o  
patrz pan. panie przodownik, n ie bój się  
pan. m asz pan przecież rew olw eru! A czy  
w A m erykie brakuje m ałpy?

Tak rzeki pan H on igvecis. a gdy nad 
szedł term in spraw y sądowej, w ogól', niw 
n ożn a  go było odszukać: uciekł z pi wro 
tern za ocaen i tam z rozpaczy ożer j ł się  
t  m ulatką i dziś jest podobno zupełnia  
szczęśliwym  mułem.

ZE SPORTU
Liga zaplębio wsko - częstochowska

liczyć będzie 10 klubów
P Z P N  na onegdajszym  posiedzeniu po 

stan ow ił okręg kielecki rozparcelować.
C zęstochowa i Zagłębie D ąbrow skie two 

rzyć bedą jeden okręg. K jelre natornia3t 
przyłoczono do K rakow a. Do okręgu kra­
kow skiego nie w łączono klubów; lezących  
na Iin ii Skarżysko — Sandom ierz, a  nało  
żących dawn jej do K ielc. Obecnie kluby  
te bedą należały  do podokrągu radom skie 
go .

L iga  zagłąbiow sko — częstochow ska li 
s — MiHI I I I  I111 PIW  i l  II  i l i i l i l    Ml I HWlIWiH"!

Jeśli chcesz mieć
skutek z ogłoszenia 
to zamieść go tylko

w Expresie Zagłębia
największym dzienniku ogłosze­
niowym województwa kieleckiego

rzyć bedize 10 klubów.
W kasie A bądzie 16 klubów, w kia*;® 

B  -  32 w C — reszta.
W alne zebranie okręgu zagłebiowsko- 

częstochow skiego odbędzie s ie  18 lipca i 
tu zadecydow any bqdzie w ybór siedziby  
okrągu.

•  •  •
Wobeo zaliczen ia  do l ig i  okręgowej 5 

klubów z Z agłębia zajdzie konieczność do 
dat ko w y eh rozgryw ek. M ianow icie cztery  
kluby: Zaglqbie, Czeladzki KS.. Sarmacka 
i B  ryn iea  wchodzą autam afyeznie do l i ­
gi. U nia, S o lv a y  i P łom ień  muszą jeszcze  
rozegrać dodatkowe mecze. M szystk ie te 
kluby m ają bowiem  po rów nej ilości puną 
tów (po 18 pkt._ Zwycięzca tych spotka* 
w ejdzie dopiero do lig i, jako p iąly  kiub 
zagłąbiow ski. M ożliwe je st  jednak, że wta 
dze p iłkarsk ie zadecydują aw ans U nii ć»  
ljg i okręgowej bez dodatkowye rozgry­
wek



Wyścig sam ochodow y
OJCÓW -  KRAKÓW.

W dniu 20 bm. Automobilklub Kra­
kowski urządza wyścig sam'chodowy na 
trasie Ojców — Kraków oraz zjazd pla­
kieto wy do Krakowa.

Członkowie Automociłkiubu kieleckie­
go proszeni są o jak najliczniejszy udział 
w powyższej imprezje. Bliższe wiadomo­
ści udziela sekretariat dtlegatury A. Ii. 
Sosnowiec. Legionów 18. tel. 61986.

5  rzelec—Wolbrom 1 6 :0
Podczas onegdajszyek zawodów piłkar 

akicli pomiędzy KS. Wolbrom i KS. Z w. 
Strzeleckiego w Miechowie, porażką po 
niósł Wolbrom w stosunku 16:0.

Będący w bardzo dobrej formie KS. 
Strzelecki w Miechowie nie dopuścił prze 
ci wnika do głosu ani na moment tak, is 
w niektórych chwilach pomiędzy jedną i

ru g ą  b ram ką były przerwy zaledwie ki! 
Vuminutowe.

Sprawa udziału Guta
W DRUŻYNIE ..ZEWU"

W ub. wtorek wieczorem WG. i D. pod 
okręgu Zagłębia rozpatrywał sprawą gra 
cza Guta, który pod fałszywym imieniem 
grał kjlka meczów w „Zewie" będąc zg/i 
szony formalnie do jednej z drużyn Wą­
skich.

Na posiedzeniu przesłuchano kilka n- 
sób, a między innymi i gracza Guta, któ­
ry zeznał iż podał zarządowi ,.Zewuł‘ fał 
szywrn nazwisko. Sprawa ta ma być osta­
tecznie załatwiona na dodaj kewym posie 
dzeniu WG. i D.. które odbędzie cię w 
nadchodzący piątek.

Trzy reprezentacje
NA WISCIG KOLARSKI DOKOŁA 

POLSKI.
PŻTK. zestawił trzy zespoły, które wei

nią udział w wyścigu kolarskim dookoła 
Polski.

Do pierwszej drużyny zaliczeni zosętalj 
następujący zawodnicy: Wasilewski. Sta 
rzynski. Kapiak, Józef i Kai iak iMeczy 
sław. W skład drugiej drużyny weszli 
Michalak. Napierała, Ignaczak i Maczul 
ski.

Trzecia dru,żyna składa się z zawodni 
kow prowincjonalnych i przedstawia s,ę 
następująco: Kołodziejczyk i Jaskólski 
(W'ma — Łódź), Wandor (Kraków), Kłuj 
(Poznań). Jako rezerwowy zawodnik wy 
znaczony został Maiczyk.

U t t t t h t y n  misifzssiwa Mi
PAN I PANÓW W KATOWICACH.
W dniach 19 i 20 czerwca odbędą sję w 

Katowicach tegoroczne mistrzostwa lekko 
atlelyczno kl. A. pań i panów. W zawo 
dach startować będą najlepsi zawodnicy 
z rekordzistą Polski Szncidrcm na "zeie.

Termin zgłoszeń upływa w piątek, dn. 
18 czerwca Ś. OZLA uprasza wszystkie 
kluby, by nie zwlekały ze zgłoszeniem za 
wodników. Sekretariat Śl. OZLA. czynny 
jest codziennie w lokalu zwjązku w Domu 
Sportowym w Katowicach przy ul. Ki'iń 
nikogo 23.

Baskow ie wyjechali
PO OTRZYMANIU CZĘŚCI PIE­

NIĘDZY .
W związku zodwolaniem przez władze 

zawodów Baskowie — Liga od tyło się spę 
cjalce posiedzenie zarządu Ligi PZPN 
podczas którego po dłuższej dyskusji po 
stanowiono na poniesione koszta zapłacjć 
Baskom część pieniędzy przewidzianych 
umwcą. a co do refzty. to odłożyć tę spra 
Wę na później.

Drużyna baskijska wyjechała wę w to 
rek rano z Warszawy udają., c.ę do Mos 
kwy Pieniądze w sumie 5!ó0>' zł. złożyła 
Liga w’ poselstwie.

Peowiakom  Zagłębia
KU UWADZE.

Zarząd Główny Związku peowiaków ro 
Zi-slał do wszystkich Kol Powiatowych an 
kicty. podług których członkowie LOW- 
mają spisać swe wepanunenia o pracy 
własnej i innych w PO W. w okresie ocu 
pacji. Ankieta ta ma na celu dostarczenie 
materjału przyszłej historii FOW.

I ci obywatele, którzy byli w PCW. w 
latach 1915. 16. 17. 18. co dzisiaj do orgoni 
zir ji nic należą z różnych s«nich pono 
dów, powinni spisywać dane |  odsyłać je 
do komórek organizacji’ ych.

Naprzód (Lipiny)
MISTRZEM ŚL\SK A .

Zarząa FZPN-u rozstrzygnął na ponie 
działkowym posiedzeniu sprawę mi- 
tsrzostw piłkarskich śląskiej ligi okręgo 
wej.. Śląskie władze piłkarsk o wrobec nic. 
jasnych przepisów nie mogły zdecydować 
sję. której z drużyn przyznać tytuł mi- 
stiza Śląska.

PZPN zdecydował, że mistrzostwo zdo 
była drużyna Naprzodu, która copra wal a 
posiada równą ilość punktów co ŚląsK 
lecz lepszy stosunek bramek.

Ciekawe, ze w- pozostałych okręsach 
przy równej ilości punktów dwucii dru 
żyn o pierwszym miejscu, uecydnje fic.a 
łowy mecz, (Przyp. redakcji).

7 aqłębie—Starachowic e
MECZ FINAŁOWY W CZĘSTOCHO­

WIE.
Mistrz Zagłębia ii KS ,Zagłębie" wy 

jeżdżą w nadchodzącą niedzielę do Często 
chowy, gdzie rozegra finałowe spotkanie 
ze Stacbaehowiekim KS. Zagłębie dr, spot 
kania tego wystąpi w następującym skia 
dzie. Mazep (bramka) Wo’ski i lrla (ob­
rona) Bałdys Klos Tajchman (pcmoi), 
Sieradzan Bogd a no w. Banasjk, Skuber i 
Pękalski (atak).

Szeged-Cracovia 5:2 (1:1)
W ub. wtorek w Krakowie odbyło się 

spotkanie Craeovii z węgierską drużyną 
Szeged. Mecz zakończył się wygraną Sze­
gedu w’ stosunku 3.2 (1:1).

ImM'i Micespanleimina
ANGLIA -  POLSKA.

W zawodach strzeleckich koresponden 
cyjnych pomiędzy Anglią i Polską draży 
na Zw. Strzeleckiego (Polska) ociągnęm 
1877 pkt. Najlepszy indywidualny wynik 
osiągnął dr. Zatorski 835 p Kf-

W aNsie^czwa irzreżlża
2 LIPCA DO POLSKI.

Sprawa przyjzadu Walasiewiczówny 
do Polski została pomyślnie załatwiona. 
Walasiewiczówna wyjedzie z Ameryki o- 
statecznie w dniu 24 bm. na polskim moto 
rowcu M. S. ..Piłsudski" i będzie w Gdyni 
1 lipca .a w Warszawie 3 iipca.

Łuł..

K inc-tea tr  „&UEK"
Wielki dramat 

P. D O S T O J E W S K I E G O

ZABIŁEM
zrealizowany przez gen. Jozefa 

von Sternberga 
W roi. eł. PELEP. LCKPE 

i MAKIAN MARSCH
Początek T seansu o godz. 17.30 

w niedzielę o godz. 15.30_____

P R Z Y C H O D N I A

LECZNICZA
ehoróa wenerycznych i skór. „Pomoc11

została przeniesiona 
Sosnowiec, ul. 3-go Maja 31.

Czynna: 11-1 i 5-8 pp.. w święta 11 1 
— Wizyta 5 złotych. —

DROBNE OGŁOSZENIA
POSADY I PIIACE

POTRZEBNY agent do sprzedaży ma­
szyn. inkasa. Zgłaszać się w magazynie
firmy „Singer1* Będzin. ^ __________
PIELĘGNIARKI do chorych, masażyst 
ki, opiekunki noworodków, wychowawczy 
nie pierwszorzędne, wykwalifikowane siły 
poleca Stowarzyszenie' Pielęgniarek, Kra
kow, Szewska 7, telefon 18199.__■
PIĘĆ pań ponad 22 lat za stałym wyna­
grodzeniem przyjmiemy. Zgłaszać się z 
dowodami Sosnowiec. Wspólna 10 m 3 od
10—12 sob o t a .  j  _
CHCES\ zdobyć egzyctencję. wyucz; się 
wyrobu pieczątek Kauczukowych. Sosno­
wiec. Zielona 15. HarciareK. ___
CHŁOPIEC do biura potrzebny. Mała­
chowskiego 4, skład drzewa.
KILKU panów wymownych, inteligent­
nych przyjmie ząraz Biuro Zleceń ..OBZ‘
Sosnowiec. 3 Maja 1.__________________
SŁUŻĄCE z dobrym: świadectwami po­
leca Biuro Zleceń ..ORZ" Sosnowice. 3-go 
Maja 1

I

Zawiadamiamy P. T. Odbiorców, że w dniu dzisiejszym o godzinie 17 ej 
w lokalu propagandowym przy sklepie Elektrowni w Sosnowcu od je 
dzie się

pokaz gotowania na elektryczności
na który wszystkich zainteresowanych uprzejmie zapraszamy.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w Zagłębiu Dąbrowskim S. A.

Wyciąć! Przechować!

TELEFON ZAŁATWI 
każde Twe życzenie

Hajlepie
i najszybciej informuje

„EXPftES ZAGŁĘBIA"
Zamawiać można telef.

■ m aaB

6 -14-97
CEGIELNIA ELEKTRYCZNA STANISŁAWA URBAŃCZYKA w ZAGoRZL
i i n l f f p a  n o c r l o  maszynową i dziurawkową dotrze wJ’pa- A  A Z I

]oną z dostawą lub loco cegielnia, O o U U O  
Ceny przystępne. Dostawa szybka i pun klualna.__________   _ _ _ _
TAPHnMPTDV numeratory, zegary Kontrolne, przyrządy pomiarowe itp. 
I 1V-/1v 1L-, 1 K  1 napraw ia fachowo zakład zegarmistrzowski

^ a-ia 3̂ w podwórzu, gmach hotelu Victoria naprzeciw 
Ww. dworca kolejowego. Drugie wejście od ul. Warszawskiej 1

uśmiech c

| K IN O  „ Z A G Ł Ę B IE "  |
“ DZIŚ OSTATNI IIŻIKŃ

Największa właścicielka przepiękn ej buzi czarującego 
śmieszka ekranów O N D R A

jak zwykle przemiła, czarująca i urocza w pełnej humoru, dowcipu 
i śmiesznych nowych pomysł jw  w  najpiękniejszej komedii p. t.

KOCHANY ŁOBUZ
W roi. gl. Wolf Albot-b — Retty. Hans Richter, i Fritz Odemar 
Nadprogram Tygodnik P.A.T. Pocz. o godz. 17 30 Bilety ort 25 gr.
Jednocześnie nadmieniamy Sz. P. że sala jest. dobrze wentylowana 

i chłodzona Początek o g. 18.

KINO „PAŁACE I I

Niebywały program humoru, wesołości i dowcipu’ 
operetka FRANCISZKA LLHARzi 

p. t.

E W A
W rolach gł.: MAGDA SCHXEID ER I HANS MOSER 

BILETY OD 25 GROSZY

LOKALE

PO K Ó J umeblowany do wynajęcia przy 
rodzinie, pierwsze piętio. Sosnowice. Koł 
łątaja 12 m. 6.

k u p n o  i s p r z e d a ż

KASĘ ..NATIONAL" kupię zaraz. Oferty 
u p ra s z a m  z podaniem numeru Lasy i ec- 
ny. Leon Musiał, Katowice. Pocztowa 8. 
SPRZEDAM zakład fryzjerski zaiaz. So
śnowiec. 1 Maja 26. Mrozińeki. _
PIANINO używane, w dobrym stanic 
sprzedam ząraz tanio Adres wskaże
kiosk tytoniowy przy ul. Sienkiewicza w
Dąbrowie._____________________________
KRZESEŁ używanych kilka tuzinów w 
dobrym stanie kupi Gmina Żydowska, 
P.ęJzin, Sączcwskego 29.

ZGUBIONE DOKUMENTY

ŁAJA MELNIK. Będzin, Małachowskie­
go 11. unieważnia zgubiony dowóu 030-
bisty.    _________ _
SKRADZIONY wraz z torebką damską 
dowód osobisty na nazwisko Marii w al­
czak. wydany przez zarząd miejski w So­
snowcu — unieważnia się.______________
WOLF MĄKA zgubił książkę wojskową 
wydaną przez F. K. U. Działoszyce.
SU LIŃSKI ZENOBIUSZ zgubił świaaec 
two ukończenia 7-mni oddziałów izkoły 
powszechnej Nr. 9 w Sosnowcu.

ROŻNE

PŁACIMY każdemu od wiersza za nadp: 
rłane prace dla naszego pisma. Warunki 
współpracy po nadesłaniu znaczka 25 ĝr, 
.Tempo" Katowice, Kochanowskiego 5.

CHCESZ OO KUPIĆ? 
CHCESZ CO SPRZEDAĆ? 
SZUKASZ MIESZKANIA?

CHCESZ WYJŚĆ ZAMĄŻ? 
CHCESZ SIĘ OŻENIĆ? 
CHCESZ ZMIENIĆ POSADĘ?

ZGUBIŁEŚ PASZPORT LUB WEKSEL? 
ZGUBIŁEŚ PAPIERY, PIENIĄDZE? 
SZUKASZ WŁAŚCICIELA RZECZY 

ZNALEZIONEJ?

daj drobne ogłoszenie w 
a odniesiesz skutek niezawodny.

t i

W

Wydawca: Helena Monsiorska. — JRjd. naczelny: K, Cwierk, ■— Druk. .jflipres I\agłębia" Sosnowiec, TeafraLna 1-a. — R®'- odp.; radeusz Lipsk;.

A


